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kiego” na podstawie zawar- 
mowy f- wydawnictwem 
„Bluszeu” ma jedyne i wyłą- 
czne prawo dawania tego tygo- 
dnika po zniżonej cenie. 


Podwójna opozycja. 
Lwów 26. września. 

Z nastającą jesienią ciała prawodawcze 
w Austro-Węgrzech zabierają się powoli do pra- 
cy. Austrjacka rada państwa uczyni to dnia 10. 
października. Sejm węgierski już to uczynił i 
rozpoczął wczoraj jesienną Besję. Jeżeli oznaki 
nie mylą, powiana to być sesja interesująca I Z 
wielu względów niezwyczajna. Stojący u stera 
gabinet Weke.lego czekają niczwykłe prace 1 
niezwykłe trudności. Wediog zapewnienia pism 
oficjalnych, zaufanie większości sejmowej dla pa- 
na pregydenta ministrów jest wprawdzie bezgra- 
niczne i niczam nie zachwiane, niemniej] jednak 
doświadczenie ostatnich kilku lat uczy, że to 
zaufanie nie zawsze było w stanie uratować po- 
zycję prezesów gabinetu i utrzymać ich u steru. 

Koloman Tisza był niezawodnie jednym 5 
najdzielniejszych mężów stanu Węgier doby 
ostatniej i miał za sobą bezsprzecznie zaufanie 
całego stronnictwa liberalnego, a przecież musiał 
ustąpić, chociaż stronniotwo liberalne wcale mniej- 
szością się nie stało. : Bo dobrowolnie chyba Ko- 
loman Tissa nie poszedł. I jego następca hrabia 
Szapary mił za sobą całe stronnictwo liberalne, 
mimo, że ono istotnie tą imponującą w sejmie 
rozporządsa większością, nie zawsze jakob jest 
w stanie trzymać prezydentów ministerstwa. Mo- 
gą zajść okoliczności — i jak fakta uczą, istotnie 
zaszły — wśród których i najpewniej pozornie 
na swoim fotelu siedzący minister widzi się smu- 
szonym wziąć niedobrowolną dymisję. Okoli- 
czności takie mogą się powtórzyć — teras ta- 
twiej, niż kiedykolwiek — bo sytuacją pana We: 
kerlego istotnie jest trudną i niewygodną. Ma on 
teraz do walczenia z dwiema opozycjami, które 
go atakują równocześnie s dwóch frontów. » 

Program  kościelno - polityczny spotyka się, 
jak dotąd, z bezwzględną opozycją episkopatu, 
duchowieństwa i klerykalnej arystokracji 1 mimo 
upomnienia, zawartego w papieskiej encyklice, by 
duszpasterze nie zajmowali się zbytnio kwieckie- 
mi sporami i dla spraw ziemskich nie sapomi- 
nali o niebieskich — wrzokoma obrona dogma- 
tów kościelnych urosła do rozmiarów istotnej 
wojny przeciw gabinetowi. Przyznać należy, że 
opozycja ta nie jest zbyt wybredną w wyborze 
środków walki. Chwyta się ona wszystkiego, 
czego się jeno chwycić może, byle podkopać 
stanowisko gabinetu pana  Weckerlego, albo 
przynajmniej uniemożliwić mu przeprowadzenie 
zamierzonej reformy. Jednym z nejcharaktery- 
styozniejszych momentów tej walki jest ncieka- 
nie się opozycji klerykalnej pod skrzydła opie- 
kuńcze korony. Nie przestaje ona zspewniać 
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PRZEZ 
IZYDORA KUNCEWICZĄ. 
[Oiąg dalszy.) 
Ostatecznie, tak, czy owak, sam afekt 
Karwickiego, choćby dla Małgorzaty, nie za- 


jałby mnie zbytecznie, gdybym nie znał poglą- 
Mów tego człowieka na miłość i małżeństno. 

Dość jest na to cyniczny i zepsuty, ażeby 
pozbyć się wszelkich skrupułów tam, gdzieby 
mu one W zadowoleniu egoistyoznych pragnień 
przeszkadzały, Nie mogę ani wątpić o tem, że 
jeśli on rzeczywiście zajął się Małgorzatą, to nie 
zaniedba niczego, ażeby ją zdobyć; inaczej nie 
byłby tem — 0zem jest: cynikiem i idjotą* 
zuchwalcem!  , 

Omyliłem się Co do niego. Sądziłem, że 
głupota jego jest lżejszego gatunku i że czyni 
go tylko śmiesznym; teraz spostrsegam, że po- 
łączone = nią gychwalstwo, robi go zarazem 
niebezpiecznym! 

Naturalnie, še nie dla Małgorzaty! Tago 
ani przez chwilę nie przypyszczam; daleko wy- 
żej stoi umysłowo od niege, zeby mógł być dla 
niej niebezpiecznym | .. 

„Osy tak jednak, czy owak, już to samo, 
Ło istnieje jakieś (choćby nawet nie wprost gro- 
żące) niebezpieczeństwe, zniewala do tego, aby 
się mieć na baezności | 

Czuję, że należałoby mi Małgorzatę sa- 
wiadomić o wszystkiem, Każde widome nie- 


, pieczeństwą... 
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opinji publicznej, że korona stanowczo przeciwną | 
jest zamierzonym przez raąd reformom końcielno- 
politycznym, że cesarz nigdy Dnis csankcjonuje ; 
ustaw, które są pogwałceniem i naruszeniem do- 
gmatów katolicyzmu. , ; : 

Twierdzenie, w tej formie postawione, nie 
odpowiada niezawodnie faktycznym stosunkom. 
Z jednej strony, przysnać należy cesarzowi Fran- | 
ciskowi Józefowi, żo jest monarchą konstytucyj- | 
nym, że cièle przestrzega granie, tą konstytucją 
wskazanych, Nie odmówiłby więs sankcji usta- | 
wie, na którą się godzą i której pragną wszyst- 
kie inna czynniki prawodawcza. Z dragiaj stro- 
ny, nie jest rzeczą prawdopodobną, by rząd 
upierał się przy reformie i uważał ją za kwint- 
esncją Swojego programu politycznego, której 
cesara z góry nie udzielił aprobaty. Niemniej 
jednak godzi się przyznać, że gabinetowi nie 
udało się dotychczas stłumić owej opozycji, że 
nie potrafił spowodoważ enancjacji, któraby w | 
sposób niewątpliwy i niedwuznaczny, dała wy- | 
raz przekonaniem korony, że aprobuje w całej | 
pełni reformy kościelno-polityczne w myśl proje- ! 
któw reądowych. i 

Przeciwnie. Wszystkie detychczusowe enun | 
cjacje korony można było tłumaczyć w sposób | 
rozmaity. W przemowie cesarza w Głaens do ' 
dspaticji duchowieństwa katolickiego powie- ' 
dziano, że celem jest spokój religijny i że przy 
jego osiągnięcio należy strzedz sarówno potęgi ; 
państwa jak kościoła. Zarówno zwolennicy, jak | 
przeciwnicy reform kościelaych mogli tę odpo: | 
wiedź w swoim ducha tłumaczyć, zależalo to od 
tego, pa co większy kładli nacisk, na godność ' 
państwa, czy kościoła. 

Będzie więc w tej mierze stanowisko rządu ` 
trudne i dotycheza: bynajmniej nie ma pewno- | 
świ, czy ona z tej walki wyjdzie zwyciężoną, 
zwłaszcza, że Część swych sił użyć musi na 
zwalczenie opozycji drugiej prawno-państwowej, 
wychodzącej ze stronnictwa narodowego i nieza- 
wisłego. Dla tej opozycji cesars istotnie znalazł 
dość słów potępienia, gdy w przemowie do de 
putacji gmin przestrzegał przed zgabną agitacją, 
zmierzającą do podzopania dnalistycznej 
rządu. Nie ulega kwestii, de apontrofa ta nie 
pozostanie bsz echa w Sejmie. Opozycja z pe- 
wnem uzasadnieniem wyrzucać będzie rządowi, 
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że nieodpowiedzialną koronę wciąga w wir walki | zje gowani. 


politycznej, że zasłania się czynnikiem, który 


powinien stać ponad  partjami politycnemi. | 
W jaki sposób dr. Wekerle będzie się bronił, ` 
dotychczes _ nic 


zycji chyba nie będzie. Broni on ma zarówno 
swego programu jak swojego stanowiska, pier- | 
wszego przeciw konserwatystom, drugiego prze | 
ciw radykałom. Kampanja będzie więc na 
wszelki sposób interesującą, bo z podwójną opo: 
zycją. | 


Arcychrześcjański naród. 
III. 


Czytałem przed laty artykuł, w któreroś pi- 
smie perjodycznem, opisujący szczegółowo jakieś 
ssgraniczne muzeum osobliwości, w którem mię- 
dzy innemi przedmiotami były pomieszczone ró- 
żne gatunki narzędzi, służących do męczenia 
delikwentów, badanych przez inkwizycję hi- 
sepańską. 

Z powyższego artykułu zapamiętałem tylko 
wzmianką o oryginalnej torturze, noszącej nazwę 
butów hiszpańskich. Buty te naturalnie 
nie były przeznaczone do chodzenia ale jedynie 
do sprawiania nieznośnych cierpień operowanym, 
i właśnie te buty nasunęły mi myśl, że terro- 
ryzm rosyjski wyprodukował także sui generis 
buty, w których ubrał całą stumiljonową ladność 
olbrzymiego państwa. 

, Buty pochodzenia rosyjskiego są po prosta 
zbiorem urządzeń i przepisów oficjalnych w każ- 
dym Kieranku życia społecznego, dla wszystkich 
narodowości, wyznań i warstw społecznych pray- 

En A 


bezpieczeństwo jest zaledwie połową niebez- 


, Niemniej przeto wściekły jestem na Kar- 
wiekiego. Jak on śmiał podnieć oczy na miq? 
Pominąwszy już ©koliczność, że jest żoną dru- 


, panowania Henryka VIII 
| rzymskim. 


wstał jakżeby tryumfował! 


formy i de facto do składa 


| względem zana kobieta. 


stosowane odpowiednio w tym jedynie celu, aże- 
by eała ladność państwa nie mogła w nich ani 
chodzić, ani się poruszać, ale za to jaknajwięcej 
i najdotkliwiej cierpieć. 

, Wymienimy tntaj wszystkie ważniejsze ro- 
dzaje butów rosyjskich z dołączeniem odpowie- 
dnich komentarzy tam, gdzio tego zajdzie po 
trzeba. 

A więc mamy w Rosji: 


we, celne, akcyzowe. taryfowe (dla dróg žela; 
znych). socjalistyczne, pryypmywłowa,” handlowe, 
polskie, żydowskie, fialandekie, nadbałtyckie 
i bułgarskie. 


1 Buty prawosławne. 

Tomass Hobbes, przyjaciel Bakona, znany 
autor angielski XVII wieku, twierdzi w swoich 
filozoficznych pismach, że wszysey obywatele 
danego państwa taką tylko wyznawać powinni 
religję, jską uzna za najlepszą rząd krajowy, 
wszystkie zań inne religie mą buntem przeciwko 
państwu. : 

Teorje Hobbesa, wyśmiane przez jednych, 
potępione przez drugich, zachowały jednak całą 
swą moc w wewnętrznych stosunkach społeczeń- 
stwa angielskiego przez długi przeciąg czasu, 
bo były dogodne dla rządu, którem od czasu 
zerwał z kościołem 


Dopiero w XIX wieku puzeiści (sekta an- 


We Lwowie Sroda dnia 27 Września 1893. 
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buty prawosławne, ! jednostka 
| policyjne, administracyjne, pedagogiczne, praso: | potworowi?? Na to pytanie jest tylko jedna od- 
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wnego sorawcę wszystkich gwałtów i okrucieństw, 
dokonanych w epoce masowego nawracania kil- 
kakroć tysięcy unitów na wiarą prawosławną. 
Jego to nazwisko zyskało u nas również potężny 


| rozgłos, jakim się niegdyś cieszył Torquemeda, 


pierwszy wielki inkwizytor w Hisspanji!!! A je- 
żeli jest prawdą wszystko to, co o nim mówią, 
dlaczego dotąd nie znalazła się żadna odważna 
któraby poderżnęła gardło takiemu 


Rawiedź: bo wszyscy w' Rosji i Polsce wiedzą o 
tem (prócz nihilistów i mało lepszych od nich 
socjalistów), że bardzo łatwą jest rzeczą zgładzić 


ze świata człowieka, ale jest rzeczą niezmiernie ; 


trudną zabić system, który człowieka do życia 


powołał i 


Że Polacy, jako najbardziej duchowo rezwi- 
nięci ze wszystkich r'żnowierczych buntowników 
państwa, są solą w oku przenajświętszego syno- 
du, to jest rzeczą powszechnie znaną; ale dila- 
czego Rosjanie przypuszczają bezpodstawnie, że 
Polacy nie cierpią ich s powodu fanatyzmu reli- 
gijnego, to jest mniej łatwe do pojęcia. Chyba 
zachodzi tutej jakieś nieporozumienie. Polacy 


bowiem bardzo dobrze wiedzą o tem, że religja 


rzymsko-katolicka mniej się pod względem do- 
gmatycznym oddala od prawosławnej, aniżeli od 
ewangelickiej wszystkich odcieni. Wprawdzie 


jeśli katolik żeni się z ewangeliczką, nikogo to 


glikańska), a następnie rzymsko-katolicy zadali , 


śmiertelny ocios takim majerjaluym i zbyt eg> 


istycznym na kwestje rehgijae pogiądom, które ; 


obeemo już w samej Anglji utraciły b.rdzo dużo 
ge swago pierwotnego kredytu. 

A jednakże, gdyby Hovbes dsiś za: :xtwych- 
W dwieści. lst bo- 
wiem po jego Smierci znalszło się potężne pań- 
stwo, które wszystkie jago teorje urzeczy wistniło 
w praktyce. 

W Rosji albowiem tylk» wyznawcy religji 
prawosłewaej są siornymi poddanymi, wszyscy 
inai są w stanie nieusta;ącego baniu 1 nie należą 


cudzoziemskich wyzasiń, a ci endzoziem- 
cy choć się liczą do poddanych rosyjskich, są 
na każdym kroku podejrzywani, śledzeni i prze- 
Nie mogą oni piastować żadnych 
wyższych urzędów, nie mogą nawet i w prywa- 


| własności ziemskiej w obrębie dziewięciu zacho” 


rzyńskie te prawo, 


rosyjskiego ustroja terrorystycznego. 

więc skoro z każdym rokiem ścieśnia się 
okrąg działalneści tych buntowników, tych pa- 
rjasów społacznych, cóż w końcu wolno im bę- 
zie robić? i jakie gałęzie pracy dostępne będą 
dla nich bez pozwolenia rząda!?? 

Takie to pytania zadaje sobie lndność Kongre- 
sówki, złożona z Polaków, Niemców, żydów i 
unitów, a skoro tak jest, to cóż dziwnego, że 
gdyby armje anustrjacka i niemiecka wkroczyły 
w granice nasze, to naraz ż ośmiu miljonów uci- 
nionych piersi wydrze się jednvzgodny, przepo- 
tężny okrzyk radości: niech żyją!!! 

Wracamy do butów. 

Fabrykacją butów prawosławnych em gros, 
zajmuje się przenajświętszy synod, na którego 
czele stoi oberprokurator, dziś pan Pobiedeno- 
scew. Członkowie synodu są tylko w jego rę- 
kach proatemi pionkami na szachownicy pań- 
stwa. Nazwisko Pobiedonosoewa w Kongresów- 
ce (nie wiem, czy i w Rosji) obudza powszechną 
grozę i nienawiść. 

Jema to przypisują wszystkie zarządzenia, 
dążące do pozbawienia kawałka chloba banto- 
wników ianoj wiary. Jago także uważają za głó- 


, przekonaniu, że o amorach Karwickiego myżleć 


| zupełnie nie warto! 


Pani Małgorzata, to zai:te, pod każdym 


Mam do niej ta- 


i kie zzaufanie, jaki gdybym znał ją i wychował 


giego.. tə i bez tego, jako kobieta zacna, wy- | Się z nią razem od dziecka. Nie pojmuję. jak 


ształcona i 5 charakterem, 
Karwickiego czemó tak wWzniosłem, świętem i 
nienaruszalnem, że mu reczej w prochu ukorzyć 
się przed nią, niż jej pożądać | 
Zaiste, że miarą jego zuchwalsiwa jest tylko 
jego idjotyzm! : | 
Niech licho porwie wszystkich idjotów ! 


1. marca, 

Właściwie, najniepotrzebniej zatruwałem so. 
bie przez dwa dni spokój tą sprawą Karwi- 
ckiego. É 

Po głębszem systanowieniu się widzę, że 
jej na serjo brać nie należy... Bo i cóż może 
to mnie obchodzić, że on kocha się, że oñ% po- 
żąda? To przecież wolne jest każdemu! 

Gdyby Małgorzata była inną, to co innego; 
wtedy mógłbym się niepokoić, lecz tak |... Może 
sobie Krawiecki robić, co mu się żywnie po: 
doba, jestem przekonany, że niczego przez to 
nie osiągnie |... 

Tak jestem tego pewny, że zarzuciłem już 
nawet zamiar powiadomienia Małgorzaty o wszy- 
stkiem, celem umniejszenia możliwego niebez- 
pieczeństwa... 

Nie ma absolutnie żadnego niebezpieczeń- 
stwa | 

Ons co najwyżej wyśmiałaby Karwickiego l... 


6. marca. 
Bywam teraz codziennie u Harciewiczów i 
za każdą bytnością utwierdzam się bardziej w 


jest wobec takiego | mogłem ją tak potąpiać z początku! 


Byłem 
uprzedzony, to prawda; za to też winienem jej 
teraz podwójny szacunek, uwielbienie i ufność .. 

Jestem głęboko przekonany, że pożycie jej 


być inaczej.. 
Ja tak zżyłem się już teraz z nimi, tak 


gumuję i odeczawam razem z nimi.. 

Z tego zapewne powodu doznałem dziś ma- 
łej przykrości. 

„Zaszedłszy nad wieczorem do gabinetu Da- 
musia, spojrzałem w czasie rozmowy przypad. 


społeczeństwa krajowego. ` 
: Dlatego też istnieje w ministirsiwie departament 


nie razi, jeżeli zak żeni się s prawosławną wszy- 
zcy odsuwają się od niego z jawną lub ukrytą 
wzgardą ; ale ten objaw nie jest wcale wynikiem 
fanatyzmu religijnego, bo Polacy dlatego tylko 
nienawidzą, gardzą i zawsze gardzić będą reli- 
gia prawosławną ponieważ ją uważają, z zupeł- 
ną co prawda słasznością, za główne narzędzie 
przemocy i gwałtu terroryzmu rosyjskiego. 


Korespondencje. 


Londyn 22. września. 
(Zjazd dziennikarsy.) 

Zjazd przybrał takie cechy uwielbienia dla 
Zoli, jak gdyby ono było głównym celem całej 
akcji, Dzieła jego wpisały sądy na indeks zaka- 
zanych owoców, tłumaczy obłożono karami, on 
sam jednak jest obecnie przedmiotem adoracji, 


i jakiej może nie przeczuwał. Co prawda, przyczy- 
r ) i ; , nia się do tego również okoliczność, że Zola wy- 
tsych instytucjach, jak drogi żelazne, zajmować , stępuje tu w charakterze prezydenta instytu- 


re 


zamna 


| 
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kiem w stronę, gdzie od dłuższego czasu przy- | 
swyczaiłem się widzieć chustą ciemną przykrytą | 


czaszkę Neur-Dżihany... Oczom moim na razie 
wierzyć nie chciałemi.. Klosz był odkryty, 
az pod przeźroczystego kryształu wyszczerzały 
się bezwstydnie, pożółkłe zęby i patrzyły ponuro 
czarne doły oczne dawnej sułtanki... 

dziwienie musiało się zbyt wyraźnie wy- 
ryć na mej twarzy, gdyż Damuś, choć o nie nie 
pytałem, poczuł się w obowiązku udwielenia mi 
objaśnienia. 

— Widzisz — rzekł nieco szakłopotany i 
cicho wzdychając — pomyliliśmy się... tym 
razem... 

Zawód, jakiego doznali Harciewiczowie w 
swych nadziejach i mnie niemile dotknął, gdyż 
przypomniało mi się, jak wiele do zmiany moich 


i nagle, wskutek sercowego udaru... 


rama DATA aa © 


; czasu; piszę, ażeby przykre myśli jako tako | 


; i d ; posad, przynoszących kilkaśwt rubli, nie _magąnmcii,pohwuwnej celami instytutowi, który zjazd 
wiadoto, lekceważył, taone- ay "gy RAPOR, sni testamentem przekazywać urządza. - mi 


Na wezorajszem posiedzeniu w Lincoln's 


dnich gubernij, oderwanych od Polski, a barba- | Inn, obudził zajęcie tylko odczyt prezydenta Ka- 

a raczej bszprawie, niega- | 
długo będzie wprowadzone i w Kongresówce, bo | 
tak nakazuje żelazna konieczność leżąca na dnie ; 


rola Russel o przyszłości dziennikarstwa. Cieka- 
wy bo horoskop stawia znakomity publicysta. 
Przedewszystkiem zapowiada on, że niektóre pi- 
sma skutkiem wzrastania insercji, udoskonalenia 
maszyn i upadku cen materjałów coraz większe 
przybierać będą rozmiary. Powtóre: w tym sa- 
mym stosunku wzrastać będzie liczba czytelni- 
ków i dzień to niedaleki, w którym gazeta sta- 
nie się w każdym domu tak samo nieodzownym 
artykułem, jak dajmy na to, chleb lub mleko. 
Po trzecie: Olbrzymie rozszerzenie się kół czyta- 
jących pociągnie za sobą i to również, iż publi- 
ozność będzie coraz bardziej wygórowane sta- 
wiała wymagania wobec prasy, zarówno co do 
treści, jak co do formy. W dziennikarzu mie- 
szczą Bię miejako dwie osoby: zwykły sprawo- 
gdawca, kolporter, zbierający nowinki -— i dzien- 
nikarz właściwy, który jest niejako ciałem na 
szkielecie roporterskim, W rozmaitych działach 
jeden lub drugi kierunek przeważa; zależy to 
od tematu i od wymagań czytelników. W ogóle 
jednak publiczność już dzisiaj wymaga, aby każ: 
da wiadomość podana była ile możności w naj- 
lepszej formie. 

W tem właśnie polega talent prawdziwie 
dziennikarski, by dla każdego przedmiotu stoso- 
wną obrać formę, by zainteresować czytelnika 
i nczymić zadość wymaganiom estetycznym. 


ta okoliczność, w. szczęśliwą przyszłość ich mał- 
żeństwa . 
Mimowoli też zadałem sobie pytanie: coby 


było, gdyby nadzieja Harciowiczów nietylko na ` 


razie, ale wogóle nigdy ziścić się nie miały ?... 


Cay i wówosas pani Małgorzata, pozbawiona tego ; 


moralnego oparcia, jakiem jest dla każdej ko- 


| 

i 

r 

biety macierzystwo, pozostałaby także i na za- | 
wsęe, żoną wierną, zacną i w niczem nieposzla- į 
| kowaną?... H 
z Damusiem bądzie gawsze wzorowe. Nie może | h 
; zarazem, 


l ; niesprawiedliwość względem Małgorzaty... Nie 
przejąłem ich sposobem myślenia, że wierze, ro- ' powinienem wątpić o niej ani przez chwilę! Ona 
. jest istotą tak sulachetną, tak wyjątkową, że do 
. piej zwykłych regał nie można stosować... ; 
Ufam jej, wierzę i nawet cień jakiejkolwiek | 
wątpliwości precz od siebie odtrącam ! | 

i 


Zadając sobie jednak to pytanie, czułem | 


że już tem samem 


73 i „9. marca; południe. 
„.Najniespodziewaniej otrzymałem dziś tele- 
gram z Paryża, że brat mój Aleksander zmarł 


Pogrzeb wstrzymany aż do mego przybycia... 


Wyjeżdżam zatem. 


$ 
9. marca 10. wiecsór. | 
Do odejścia pociągu mam jeszcze godzinę ' 


| rozerwać. | 


|. 


przekonań, co do pani Małgorzaty. przyczyniła ' 


się swego osasu wiadomość, że Ona ma zostać 
matką i jaką ufnością i wiarą natchnęła mnie 


Z Aleksandrem nie żyliśmy nigdy w ga- 
nadto dobrych stosunkach, zbyt odmiennych i 
byliśmy usposobień i zapatrywań, ażeby inaczej | 
być mogło; nadto, w ostatnich czasach, s po- 
wodu, że on stale zamieszkał w Paryżu i nie 
widywaliśmy się często, stosunki nasze jeszcze 
bardziej się Oziębiły... Mimo to, otrzymawszy 
dziś niespodziewaną wiadomość o jego Śmierci, | 
zostałem głęboko poruszony. 


H URREA LRE T. TREE E a WICEN 


popełniam : 


l 
i BIK. 
, stradamy kogoś z najbliższych naszych kre- 
i wnych !... 


Rok XXVI 
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Przedpłatę 1 ogłoszenia przyjmuje we Lwowie 


Jjedyale I wyłącznie: 


Riuro Administracji „Dziennika Polskie: 


go”, Plac Mariacki 1.5 «Tw domu 
ama Kiaelkt. 
Wiedniu: pu. Ziaassnatetn eż Fogler, A, Mu 

JE. Dukes, EH. Schalek, A. Opvelik, Rudolf Moss: 
i d. Danneberg; w Berlinie, Frankfurcie, wojanii, 
Hasaenetein et Vogler 1 G. L. avbe; « Fininburgi : 
Karoly et Liehmann; w Paryżz: 0.Adam, 52. rus 
du Fotr. 


Qgłoareni: przyjmuje tiş ża spłatę D vespa na bieg 


wiersza drobnym drukiem (petit) 


Frywatna korespondencja i nekrologia LQ ct. ci wiersz. 
obne ogloszenia l'j, Genie od wyrAzk 


Poza er <Fapiv. 


i sklepy po A ct vd wyrazu. 


Reklamy w rubryce Kadesians 20 et. od wiersza. 


a 
' Systemu interwiewowego Russell nie potępio 
pod warunkiem jednak, by sastosowywano g 
każdym ragem sza zgodą Odnoknej osoby- 
Za ujmę stanu dziennikarskiego natomiast poczy - 
tuje system, praktykowany w Ameryce, gdzie 
natrętna reporterja szpieguje z zapałem, godnym 
lepszej sprawy, stosunki prywatne i roztrąbia je 
potem przed światem. / 

Wieczorem odbyło się w Imperial Iustitute 

w South Kensington wielkie prayjącie, w którem 
| wzięło udział kilka tysięcy osób. Produkcje wo- 
kalne i musykalne nie mało przyczyniły się do 
ożywienia zabawy, a obfite bufety znajdowały 
się w formalnem oblężeniu. : 
| Powszechnym przedmiotem zajęcia był od- 
| 
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czyt Zoli. Obawiano się, iż wystąpi on jako 
Jupiter fulminans, tymczasem wódz francuskiego 
naturalismu z całą delikatnością wywiązał się 
z swego zadania. W ogóle odczyt — prawdę 
powiedziawszy — nie wywarł sbyt silnego wra- 
żenia, Zola sam przestrzegł słuchaczy, ża mo- 
wcą nie jest. Podniósł on u wstępu zasadniczą 
różnicę, jaka zachodzi między prasą francuską 
i angielską. Pierwsza uważa ga obowiązek pod- 
pisywanie artykuła przez autora, druga jest ano- 
nimową. „Polityczne pismo — mówił Zola — 
jest organismem zbiorowym, w którym musi za- 
Łiknąć indywidualność, jego celem jest wysługi- 
wanie się pewnej opinji i cbrona tejże jaknaj- 
gorliwsza. Ale, daniem Zoli, publiczność angiel- 
ska nie jest jeszcze politycznie dość wykształ- 
coną i dlatego prasa angielska zachowuje besg- 
imienność. Podpisy wzkodziłyby tylko nieraz 
wrażeniu, jakie wywiera sama opinja, bez wzglę- 
du na to. kto ją sformułował. Dziennikarz traci 
wprawdzie na swej indywidualności, ale zysxuje 
o tyle, że zupełnie swobodnie może dawać wy- 
rag swemu, a raczej swych mocodawców prze- 
konaniu. 


„My, ciągnął Zola dalej, nie posiadamy już 
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łego. Alo za to rozgorzał u nas olbrzymim pło- 
mieniem indywidualizm. Ciągle jeszcze oczeku- 
| jemy mesjasza; dlatego wierzyliśmy w Głambettę, 
, dlatego omal nie namaściliśmy Boulangera. Kwe- 
stje osobiste znaczą u nas bardzo wiele i nie 
masz człowieka, dla którego w danym razie nie 
potrafilibyśmy się rozentuzjazmować. Mamy wpra- 
wdzie pima, które są wyrazem opinji zbioro- 
wej, przeważają jednak inne, a wśród nich nie- 
mało znajduje się takich nawet, które są wciele- 
niem jednego tylka całowiaka, jak np. organa 
Rocheforta, Clemenceau, Cassagnaca. Kupuje się 
owe pisma, aby wiedzieć, ea jest sąd tego je- 
dnego człowieka o sprawach bieżących. 

W takich stosunkach besimienność jest nie- 
możliwą. Podpis stanowi o efekcie; tylko = o- 
twartą przyłbicą można stawać do tatiej walki. 
Prawda, że te artykuły podpisywane wyrządziły 
nam wiele złego, że dokonała do reszty roziamu 
na drobne partyjki i stworzyła chaos, w którym 
nieraz osobiste interesa czyhają na swą zdobycs. 
Mimo to jednak ma taki system i swe doskona- 
łe strony; co za animusz, ferwor, jaka butność, 
odwaga. Każdy wprawdzie walczy luzem, ale 
s tego mnóstwa drobnych świetełek rozpościera 
się nieraz jasność na ogół.* 


„Niepodobna mi, zauważył nieco sentymen- 
talnie Zola, potępić mojej drogiej i zawsze uno- 
szącej się szlachetnością Frsncji; nie mogę po- 
tępiać tej prasy, pomimo jej częstej nieroztropno- 
ści, choćby dla tego, iż sam jestem członkiem 
owego organizmu, którym nieustannie wstrząsa 
gorączka indywidualizmu. 

Ogólnie dziwią się, że Zola pośrednio tak 
żarliwie stanął w obronie bezimienności, jakkol: 
wiek w zakończeniu swego wykładu, doradzał 
angielskim kolegom, aby przynajmniej artykuły, 
odnoszące się do spraw niepolitycznych. zaopa- 
trywali podpisami. Rada ta bardzo łatwo znaleźć 
może posłach, wiele bowiem pism angielskich — 
między innemi nawet Daily Telegraph wprowa- 
dził u siebie podpisy, a Daily News i Times, od 

Istnieje przecież jakaś łączność duchowa, 
między istotami jednej krwi, niewyraźna i za- 
; mglona u stworzeń niższego rzędu. tem jaśniej 
występująca za to u stworzeń najbardziej roz- 
| winiętych, u ludzi.. Nie chcę przesądzać, czy 
łączność ta jest jaż w całej swojej pełni wro- 
| duoną, lab czy rozwija się i potęguje przez wy- 
chowanie, cznję jednak, że istnieje; głos jej we 
wszystkich ważniejszych okolicznościach życia 
zbyt silnie słyszeć się daje... 

Jeśli umrze ktoś z dobrych naszych znajo- 
mych, uderza nas strata, lecz rzadko robi ona 
na nas głębsze wrażenie... Inna rzecz, gdy po- 


Wówczas to, słyszymy wyraźnie głos krwi, 
który budząe uśpiony zszwyczaj instynkt za- 
chowawczy w człowieku, rozbremiewa szeroko i 
| uderza we wszystkie strany strapionej duszy... 

Doznajemy wówczas czegoś w rodzaju tajemni- 
czego „odrętwienia, niby zimnego powiewa na 
ciepłej skroni, mówiącego: memento moril... 

Od południa mam takie wrażenie, jak gdyby 
cząstką mego własnego ja zatraciła się gdzieś i 
przepadła. Czuję pustkę; czuję, że mi czegoś 
zabrakło i nie mogę poskromić wyobraśni sta- 
wiającej mi ciągle przed oczy kirem okryty, 
kwiatami i światłem obstawiony katafalk, a na 
nim sztywne, martwa zwłoki Aleksandra. 
siebie chwytam przytem na ustawicznem powta- 
reanin w myślach, jednego i tego samego pyta- 
nia : jakże się to stać mogło ażeby on umarł?... 
ażeby tak nagle, tak znpełnie istnieć prze- 
stał ?.. O pięć lat młodszy odemnie, nie choro- 
wał nigdy, śmierć przyszła niespodzianie, sdra- 


dziecko... 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Sam * 
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j T. Pilarskiego 


we Lwowie, Hotel George'a. 


Wyłączny skład i 
J. Górnego 


KNEIPPA 


| Kościuszki. 


(Cena flaszki wody I koronę — olejku sałatowego 80 groszy.) 
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czasu do czasu, przynoszą także artykuły z pod- 
pisami. 

Wreszcie rzucił Zola myśl urządzania perio- 
dycznych międzynarodowych konferencyj prasy, 
którą przyjęto, jak było spodziewać się można, 
bardzo życzliwie. 

Zbyteczna dodawać, że za odczyt podzięko- 
wano Zoli huczną burzą oklasków. J. B. 


Do naszych Czytelników ! 


Z dniem 1, października rozpoczyna się nowy 
kwsrtał. Przypominając o tem, prosimy o rychłe od- 
nowienie przedpłaty, celem uregulowania nakładu. 

Dsiennik Polski, jak dotychczas, stać będzie 
wiernie na straży narodowych ideałów — będzie 
przedewszystkiem polskim dzienuikiem — i jak 
dotychczas popierać będzie każdą myśl poczciwą i 
zacną, mając przedewszystkiem na uwadze dobro 
ogóźu. : 
W przyszłym kwartale po ukończeniu drukują” 
cych się powieści, zamiiśsimy oryginalną powieść 
Winceutego hr Łosia pt. „Czarna Polka“. 
Jest to na'nowsza powieść tego autora który zyskał 
sobie liczne zastępy chętnych czytelników. Odznacza 
się ona niezwykłą żywością akcji i nader interesującą 
fabułą. W dragim fe jetonie zamieścimy tłamaczcną 
z augielskiego powieść pt. „Judasz , utwor Howarda, 
który w przeciągu sześciu miesięcy doczekał się pię 
ciu wydań i 

Dział ekonomiczny zostanie rozszerzony. 
Oprócz giełdowych depesz =z Wiednia, Berlina i 
Frankfurtu, podawać kędziemy cenę artykułów spo- 
żywczych w kraja i za:ranicą. 

Dział korespondaneji i depesz ró- 
wnież będzie obfity. Z Wiednia, pró:z korespondencyj 
Adina, zamieszczane będą „Listy polityczne” — 
z nader pewnego źródła. Zadaniem ich będzie przed 
stawienie całokształtu obecnej polityki Koła polskiego 
i jego udziału w pracach parlamentarnych. Nadto, 
jsk detychezas, zamiesrczać będziemy korespondencje 
z Krakowa, Poznania, Warszawy, Wilna. Buda Pe- 
aztu, Pragi, Paryża i Londynu, starając się. ażeby 
Dziennik Polska dostarczał czytelnikom neszym jak 
najświeższych i najpierwszych informacy]. 

Dziennik Polski wychodzi w podwójnem wy 
daniu: wieczór o g dzinie 7 dla prowincji, rano Zaś 
o godzinia 8 dla Lwowa. W ten sposćb czytelnicy 
otrzymają nejwczesniejsze wiadomości. 

Dziennik Polski jest jedynem pismem 
polskiem w Galicji, które prenumera- 
torowie we Lwowie i no, 
otrzymują codziennie (także w poniedziałki). 
Wobec tego, że same poniedziałkowe numera zwię- 
kszają koszt wydawnictwa o kilka tysięcy zł. Dzien: 
mik jest najtańszem psmem w Galicji. 

Dziennik Polski stoi wyłącznie o własnych 
siłach — a siły te, to prenumeratorowie pisma. Im 
więcej ich jest, tem lepiej rozwijać się może pismo, 
tem skuteczniej służyć sprawie. f 

To też zanosimy prośbę do naszych czytelników 
i przyjaciół. ażeby písmo nasze w gronie swych zna- 
jomych rozszerzać sią starali. "rm i 

Grono redakcyjne Dziennika Polskiego 
stładają pp.: dr. Kazimierz Ostaczawski Barański, 
Mieczysław Sohmitt, Stanisław Woyuarowski. dr. 
Stanisław Rittel, Stanisław Rossowsżi, Karol Kuchar- 
ski, Bronisław Laszownioki, Aleksander Mileki, Adam 
Krajewski. 

Korespondenci: Kraków p. Józef Hopcas. 
Poznań Eryk, Warszawa P., Wilno *x*, 
Wiedeń Adolf Inlender (reprezentant Dziennika 
Polskiego we Wiedniu) i W. „(eutor przyszłych 
„Listów pobtycznych z Wiednia”), Buda: 
Pobóg, Praga Gozdawa, Paryż Jan Gruszecki, 
Lendyn Józef Barański, Sofja dr. Christo 
Kessidko w. ny. 

Oprócz tego zamieszcza Dziennik Polskt liczne 
korespondencje z kraju, 0 których przysyłanie naju- 
przejmiej naszych przyjaciół i czytelników upraszamy. 
P EE W E 
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KRONIKA. 


imienia Tadeusza 


Pamiętajmy o fundacji 


Djarjusz lwowski. 

Sroda 27. września 

Teatr hr. Skarbka: „Rozbitki“, komedja w 4 
aktach Józefa Blisińskiego Występ pp. Ryszarda Ra- 
szkowskiego i Autoniego Siemaszki. Początek o godz. 
7. wieczorem. 


Wiadomosci osobiste. Dyrektor ruchu kolei 
państwowych p. Deyma, wyjechał d. 2. bm. do 
Pragi i Wiednia w sprawach urzędowych i powróci 
dopiero w przyszłym tygodniu. — Prof. Barwiński 
obchodził w niedzielę w kółku rodziny i najbliższych 
przyjaciół 25 letni jubileu z swojej słażby pref gor- 
skiej i literackiej Z Rohatyna i okolicy otrzymał 
prof. Barwiński telegram gratuiacyjcy z ckacji, że 
Wydsiał krajowy wybrał go na członka kraj. rady 
szkolnej. 
em 


na prowineji; 


s. 


I Z życia towarzyskiego. Slub dr. Jana Czer- 

i wińskiego z Fiirstenhofu, z panną Marją Sa- 
wiceką, córką dr. Elwarda Sawickiego, prymarjusza 
szpitala powszechnego we Lwowie, odbył się w ko- 
ściele 00. Bernardynów we Lwowie. 

Nekrologja. Antoni Płachecki, profesor kra- 
kowskiego konserwatorjum muzycznego, przeżywszy 
lat 60, zmarł w Krakowie. — Ks. Brokard W roń- 
ski, karmelita, przeżywszy lat 37, zmarł w Kra- 
kowie — Dyonizy Rakowski, były marszałek 
szlachty powiatu humeńskiego, przeżywszy lat 85, 
zmarł w Śwoszowicach. — Ks. Alojzy Orel, dziekan 
i proboszcz rz. kat., przeżywszy lat 55, zmarł w Ja- 
błonkowie na Szląsku 

| Kalendarz. Sroda (27.): Kosmy i Damiana. 
Wschód sżońca o gořsinis 6., zashóż o golzinie 5 
| 


mizni 41. 

_ Balezd. myśliwski, Wolne polowa us 
jeienie i koziy (rogacze), przepiórki, dzikie gołębie, 
dropie, pardwy, bażanty, kuropatwy, ptactwo wodne 
błotne w ogóli ności. 

Zasiłki na szpitale choleryczne W r. 1892 
uchwalił Sejm, wyznaczyć Wydziałowi krajowemu 
kredyt w kwocie 50.000 zł. na bezzwrotne zapomogi 

| dla gmin, w celu umożliwienia im zakładania i urzą 
dzenia szpitali epidemicznych dla dotkniętych cholerą. 

Z kredytu tego rozdzielił Wydział krajowy w r. 
1892 na zasiłki kwotę 10.650 zł. Obecnie, z powodu 
pojawienia się w niektórych miejscowościach cholery, 
przyznał Wydział krejowy dalsze bezzwrotne zape- 
mogi na urządzenie szpitali epidemicznych następują 
cym gminom: Żurawno 200 zł, Grabówka 100 zł., 
Tłumacz 200 zł., Kołomy:a 1,000 zł, Ottynja 250 
zł., Krystynopol 300 zł., Turka 300 zł., Peczeniżyn 
300 zł., Delatyn 300 zł, Waręż (miasto) 200 zł., 
Czarna 200 zł, Rymanów 500 zł., Wydziałowi po- 
wiatowemu w Pilznie dla 16 gmin udzielono 1.000 
zł. i wydziałowi powiatowemu w Przemyślu dla 10 
gmin 1.000 zł. 

Ogółem rozdzielił? Wydział krajowy dotychczas 


kwotę 16800 zł, pozostaja przeto jeszcze do dyspo- ; 


zycji z kredytu sejmowego kwota 33 200 zł. 

Sty.endja. Na przedstawienie wydziału kasyna 
miejskiego we Lwowie, nadał Wydział krajowy z 
fundacji im. cesarza i króla Franciszka Józefa I., za: 
łożonej przez śŚ. p. dra Józefa Malinowskiego, ku 
uczczeniu i zachowaniu pamięci odwidzin cesarza we 
Lwowie w rcku 1880, a mianowicie z funduszu ku 
wspieraniu artystów i literatów, stypendja po 280 zł. 
rocznis na lat trzy, począwszy od roku szkolnego 
1898,4 do końsa r. szk. 1895/6: Janowi Olpińskie- 
mu, ukcńczonema uczniowi gimnazjalnemu we Lwo- 
wie, i Feikeowi Wygrzywalskiemu  ukończynemu 
uczniowi szkoły realnej we Lwuwie, na dalsze kształ- 
cenie się w malarstwie w Monachjum. 

Spensjorowanie. Wydział krajowy  pizeniósł 
Edwarda Trandę, adjunkta rachunkowego Wydziała 
krajowego, na własną jego prośbę, w stały stan Spo- 
czynku. 

Nieporząkki na kslejach państwowych. Czy 
tamy w Dile: Doia 28. sierpnia odarwało się za 
Czortkowem kilka wagonów, a ponieważ pociąg szedł 
właśnie w górę, przeto puściły się oderwane wagony 
w tył ze straszną szybkością. Z robotnie, które sie- 
działy w ostatnim wagonie, wypadły trzy dziewezęta 
i pcniosły tak ciężkie uszkodzenie, że jedna z nich 
umarła po dwu dniach, a dwie drugie leżą jeszcze 
w niebezpieczeństwie życia. - Na tym samym ssla- 
ku na stacji Kalinowszczyzna, przejschał w tych 
dniach pociąg pewnego włościanina. Nieszczęśliwy 
zginął na miejscu. 

Nowe plany naukowe. Rada szkolna krajowa 
wydała do wszystkich rad szkolnych okręgowych 


_okńlnik. w którym wyjań ia wątpliwości, poruszona, 


przez niektóre rady szkolna okręgowa co cię tyczy 
przeprowadzenia nowych planów nsukowych. 

Rada szkolna kr. oświadcza, że spełniając ściśle 
postanowienie art 41. ustawy z doia 1. lipca 1873 
nr. 250 dz u. kr. wbrzmieniu, ustanowionem d 2. 
lutego 1885 nr. 29. dz. u. kr, nalsży do uczę: 
szczania do piątej klasy pociągnąć i tych uczniów, 
którzy 12 rok życia ukończyli, ale nie ukończyli je- 
szcze szkoły ludrwej takiej, jaka była zorganizowaną. 
Tak samo nal-ży rozciągnąć przymus uczęszczania 
do piąlej klasy ua tych uczniów, którzy przeszli do 
szkoły średniej, ale w ciągu reku ją opuszczą. Dy- 
rekc,e szkół Średnich otrzymują też polecenie, ażeby 
nazwiska tych uczniów podawały do wiadomości rad 
szkolnych okręgowych. 

W Czytelui akademickiej odbył się w niedzielę 
d. 24 bm uroczysty wieczorek ku czci Kornela 
Ujejskiego, na który zgromadziła się młodzież bardzo 
licznie, a przybyło takża kilku profesorów uniwer- 
Bytetu. Ps przemówieniu prezesa Czytelni, Liptaya, 
nastąpiły produkcje rmuzykalno-wokalae, które wy- 
padły nadspodziewanie świetnie Uroczystość zakcń 
czył rektor uniwersytetu dr. Owikliński, podnoszące 
znaczenie tego Święta i wzywając w ciepłych słowach 
do dalszej wytrwałej pracy dla przyszłości Ojczyzny ! 

Wiadomości dyscezjalne. Gr. kat archidyecezja 
lwowska. Kanoniczną instytucję ctrzymeli księża: Jan 
Sendecki ma Złotniki, Jan Szrzelbieki na Nawazję 
Tzydor Zielski na M'lstyn, Mikołaj Kukurudza na Ba- 
lice podgórne, Andrzej Pełeński na Knihynicze. — 
Zarządeą dekanatu tarnopolskiego mianewany ks Sə- 
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Taiennica zamka La Rocha Morgat 


Eomans z francuskiego 
(Ciąg dziczy) 

Stał oniemiały, udarzony jej bolesaym 
okrzykiem gniewu, który ją zmienił do niepo: 
zaania. 

Przez chwilę patrzyła na niego w milcze- 
niu, następnie zaczęła mówić dalej z przejmu 
jącym smutkiem. 

— Więc się nawet nie bronisz... A ja, 
szalona, myślałam, że się z tego wytłamaczysz... 
zaprzeczysz.. Nazwiesz obłąkaną za podobne 
myśli?.. Więc się nie omyliłam .. i.to wszystk? 
jest prawdą... a satem mam  słuszność.., na co 
kłamać ? ą 

Upadła na krzesło, kryjąc twarz w dło- 
nie i wybuchła gwałtownym płaczem, wołając: 

— Jestem  zgubioną. pociągniętą w prze- 
paść ohydną! Nigdy nie byłam tak niaszczę- 
śliwą, jak w tej chwili, nawet wtedy, kiedy nie 
misłam kesa chleba.. Za co mnie karzesz, o 
Boże! Za co jestem przekiętą ! sha 

Zbliżył się do niej, dotknął lekko ramienia, 
mówiąc pieszczotliwie : 
Joanno! 

— Cego chcess ? 

) — Chciała dowiedzieć 
Ją powiem. 

-- Całą? 

— Całą najzapełniejszą prawdę. Mogę być 
nędanikiem, lecz nie chcę zasłużyć na twą po- 
garde... Tak, jestem Jan Maurycy, bez nazwiska 
i ojcai Kto mnie raucił na bruk nliczny.. tego 
je wiem... Matka moja była biedną nanczycie: 


się prawdy, to ci 


uieszczęśliwszą od drugich Nasy wała się Róża 
Bertot.. Wypędzona przez uwodziciela.. widząc 
się zgubioną, utopiła się.. Nie miałem wtedy je- 
szcze pół roku wziął mnie do siebie jakiś czło- 
wiek, zmuszony, również jak i ja, do walki o b;t 
powszedni. Człowiek ten ma powody, dla któ: 
rych nierawidzi ludzi... gdyż był zgubiony ma- 
terjalnie przez człowieka, któremu poprzysiągł 
niaubłagatą zemstę Nie wiem kto oa jest, lecz 
nauki zemsty i nienawiści wywarły zgubny wpływ 
na mnie... Jednakże nie wiem, czy on nie ma 
racji, mówiąc, iż ci, co są urodzeni nieprawnie, 
powinni pogardzać prawem. Przez piętnaście lat 
wpajał mi nienawiść do bogaczów : nakazując zło, 
tryumfujące po rad cnotą. Kto wie, czy to nie 
prawda? Mój ojciec, cbsiążcny zbrodnią opu- 
szczania własnego dziecke, jest moze poważanym 
i bogatym, dumnie patrzącym na malaczkich.. 
A ja, jego dziecię, tułam się samotnie: po świe- 
ciel.. Od wczesnych lat pracowałem i uczyłem 
się pilnie, otrzymałem też staranne wychowanie... 
Zarabiałom już stotrzydziebci franków na mie- 
siąc.. To bardzo mało!.. uczciwy robotnik za- 
rabia daleka więcej... Wiady właśnie pierwszy 
raz cię ujrzałem... Przysięgam ci. iż vhciałem 
żyć i pracować jak uczciwy człowis%.. marząc 
o tem, abyśmy kiedyś mogii się połączyć... Po- 
tem zawiał zły prąd. zwątpienie mnie cgarnę- 
ło... musielibyśmy wegetować, męczyć się bez 
kcńsa.. Wtedy mój nauczyciel, baw aey w Lon- 
dynie, przywołał mnie do siebie. Nowa droga 
otwierała się przedemną... Zawiązał on stosunki 
z ladźmi beg wszelkich uprzedzedzeń, miljone- 
rami, dla których Świat cały jest polem, które 
eksploatują na wszelkia możliwe sposoby... Są to 
złoczyńcy niezrównanej zręczności, nieograni- 
ezenie mieli i odważni., dla zdobycia kilka 
tysięcy funtów szterlingów, gotowi spalić miasto 
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weryn Nawrocki, proboszcz ze Szlachciniec. — Za- 
wiadowstwa parafji otrzymali ks.: Kornel Mandycze 
wski w Turówce, Wł. Rozłucki w Zboiskash, Cyryl 
Lewicki w Kałuszu. 

Wezwanie Krajowa dyrekcja skarbu wzywa 
p. Bazylego Kulezyckiego, adjunkta podatkowego 
w Jarosławiu, który wydalił się samowolnie, bez po- 
zwolenia przełożonej władzy z miejaca służcowego i 
o miejscu swego pobytu nie doniósł. aby w przeciągu 
sześciu tygodni do miejsca swego przeznaczenia 
służbowego powrócił i w starostwie jarosławskiem 
się zgłosił, gdyż w razie przeciwnym uważać się go 
będzie, jak gdyby wystąpił ze służb” rządowej i zo- 
stanie wykieśleny ze stanu osobowego urzędników 
państwowych. 

Egzamina kwalifikacyjne na nauczycieli szkół 
ludowych pospolitych rozpcezną się przed c. k. ko- 
misją egzaminacyjną w Stanisławewie dnia 24 paź 
dzieruika b. r. Podania 0 przypuszczenia do cgża: 
minu należy wnosić za pośrednictwóm rad szkelnych 
okięgowych najpóźniej do dnia 10. peździernika b r. 

Konkurs. Magistrat miasta Lwowa cgłasia kon 
kurs na 5 stypendjów po 120 zł. rocznie, ustanowio- 
nych przez reprezentację miejską w r. 1888 dla 
uczczenia pamięci jubileuszu 40 letniego panowania 
cesarza, dla uczniów państwowej szkoły przemysło 
wej we Lwowie. O te stypendja ubiegać się mogą 
uczniowie, uczęszczający do pomienionej szkoły i wvieść 
swe podania z dołączeniem metryki chrztu i Świade- 
ctwa szkolnego z ostatniego półrocza, do magistratu 
na ręca dyrekcji rzeczonej szkoły, najdalej do 31. pa: 
ździernika br. 

Kursa konwergacji niemieckiej Osoby dorosłe, 
władające jn% językiem niemieckim, mają wyborną 
sposobność zupełnego przyswojenia sobie języka 
niemieckiego. Znany germanista i literat profozor dr. 
Albert Zipper zamierza bowiem otworzyć kerea 
konwersacji niemieckiej dla dorosłych, wykształconych 
osób. Celem tych kursów jest umożliwić władania 
wytworną niemiecczyzną w mowie i pismie. Nie wąt- 
pimy, że zoajdzie się wiełu, którzy ze sposobnoś i 
tej zechcą skorzystać, tembardziej, że -— o ilə znamy 
program tych kursów — jest on bardzo właściwia 
ułożony 

Z Czytelni katolickiej. W czwartek dnia 28 go 
września 1893 odbędzie się w lokalu Czytelni kato- 
liskiej zwykłe tygodniowe zebranie, na które wydział 
wszystkich członków Ozytelni tem goręcej zaprasza, 
że będnie to pierwsze — a zatem niejako inaugura 
cyjne — zebranie towarzyskie w obecnym s:zonie. 
Przy tej sposobności przypomina wydział szanownym 
członkom, iż nowy lokal Czytelni znajduje się przy 


: uliey Kopernika 1. 5 II. piętro. 


ką, to jest słażącą szcz”gólnego gutnuku tylko 


Z prasy. Według bUrążących wieści, Kurjer 
Polski został już etabowczo sprzedany powieściopisa 
rzowi, p. Józefowi Rogcszowi. 


Stysińskiego, przeszedł na własność i pod redukcię p. 
Artura Lewandowskiego, Pismo to zaznaczyło się sil 
nym kierunkiem antysemickim i ostrością 
wypowiadanin zapatrywań na spray miejscowa 

Temperatura, Barouuir stoi w mierze. Średnia 
temperatura w tym czaso była +- 87°C.. maj- 
wyłsza 4- 19'200., uwjniżsca -+ 50°00: 

Na dziś zapowiada ataoja awsatrzekeń Żakoży po- 
litechnicene: Wiatr bedzia en do kierunku połudn - 
zachodni o «reduiej prędkości 4 m/sek.; średnia ten.- 


peratura doby podniesie się do -- 12°C, nieko bọ- i 


dzie lekko zachmurzone, a względna wilgotność po- 
wietrza około 70 proe.; opad daszcz nieznaczny, zre 
sztą pogoda. 

Z Przemyślan. donoszą: Z powodu, iż namie- 
stnik Kazimierz hr. Badeni osobiście odwidza okolice, 
cholerą dotknięta, i przez ta Życia swe na niebezpie- 
czeńsiwo naraże, 
tutejszego przełożeństwa zboru i.raeliekiego w bo- 
żnioy solenno nabożeństwo na intencję. &ż by Bóg 
namiestnika, jego rodzinę i braj nasz cd tego niebez- 
pieczeństwa ochronić raczył. 


Setna rocznica. W Gorlicach cdbyło się 
dnia 28 bm. ssarauiem towarz. gimnast. „Sskoł* 
nabożeństwo Żałobne za spokój dusz tych posiów 


Sejmu grodzieńskiego, którzy opierali się haniebnewu 
rozszarpeniu naszej ojczyzny. Podezas nakożeństwa 
piękne, do okoliczności zastosowane kazanie, wygłosił 
ks. Jakób Sdurlej, wikarjnsz w Szymbarku. 

Z Podhajec donoszą: Za siaraniem komitetu 
miejscowego obchodu setnej rocznicy drug.ego rez 
bioru Pol.ki, cdbyło się w kościele parzfislnym na: 
bożeństwo żałobne za syokój dusz posłów ostatniego 
Sejmu grodzieńskiego. Mszę Św. celebrował ks. kano 
nik Jan Stopczyński z asystą ks. Prugara i Blan 
dowskiego. 

Licznie zgromadzona inteligencja, również mie 
szezaństwo, oraz personal fabryi p. Faranowski: go, 
zapełnili świątynię Pańską, szląc korne modły przed 
tron Wszechmocnego w nadziei lepszej doli dla dro 
giej cjczyzny 

Równocześnie wysłano do ceniralnego komitetu 
otchodowego we Lwowie, nastepujące t-legramy: 
„Zasełejąv, jako Polki, modły do Wszechmocnego za 
pomyślność skołatanej ojszyzuy naszej, łączymy się 
solidarnie z dzisiejszym obchodem narodowym w sto 
licy kraju“. (Podpiszły 134 pań) — „Łączymy się 

wami myślą i duchem w dniu  dzisiejezym, Czożąc 
RIEA: BNE AA E e E ASE pieu 
całe.. Boga nia znają, 2 ni dy lnisaba ręka nia 
dosięgła ich, pomimo tylekrotrych zbrodni. Zra- 
czncść i bogactwo chrozią ich od kary. Mysia 
no widać przyznać mi po”ne zdolności i dle. te- 
go przyjęli mnie w poczet SWEj bandy i wysłali 
do Ameryki.. polecające ważną misję... Towa*zy- 
szem woim w tej podróży był stary rrofesoc .. 
Spełuiwszy powierzoną SPTAWĄ, powracaliśmy 
z Nowego Orlesny z pewnym młodym usłosie- 
kiem, bogatym i s pięknej tamtejszej rodsioy, 
kiedy w pewa:m semoipem IGIEJSCU po przegra: 
nej w karty, posprzecza:: sry Bię chadwa... wta: 
dy nastąpił pojedynek i tamten zginął... 

— Zginął w u:zciwy sposób ? 

— Przyrzekłem ci mówić prawdę -- odparł 
Jaa - zatam muszę powiedzieć : nie |, 

— Q nieszczęśliwy ! u 

— Chcieliśmy zostać bogatymi.. Zdarzyła 
się okazja i skorzystalismy z niej... przekupiwszy 
kilku bisdaków.. Zabiłem Juana Rodriguez, a 
zielona bszbrzeżna pustynia słaży mu za megi: 
łę. Był w moim wieku... a rysopis odpowiadał 
mojemu, Towarzysz mój zmusił maie do prsy- 
brania nazwiska gemariego I Jego pieniędz7... 
Miał ona zamiar zamieszkać w Ćuropie, to teź 
miał zs sobą w papierach prawia cały grealizo- 
wany mejątek. Wróciwszy do Londyny, elio- 
liimy zdobyć jeszcze więcej.. grałem na gieł 
dzie i straciłem wszystko... i 

— Zmuszeni byliśmy powróć do bandytów... 
i poddać się ich rozkazom... Jzsieśmy tutaj tylko 
ich marsędziami, potrzebnemi do działania po- 
dług wztkniętego planu.. Oni rozkazują. a my 
wykonywać musimy... A ponieważ są silni... ich 
protekcja ochroni nas od złego.. Dla nich nie 
podobieństwo nie istnieje .. 

— Zatem i tego człowieka... — zapytała 
drżąca dziewczyna — oni takża skazali ?... 

— Jakiego człowieka ? 
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WODA LWOWSKA. 


Przyjemny, delikatny i długotrwały zapach tej wody, sprawił to, że 
Ww Autwerpji na wystąwie wszechświatowej, została publieznie proklamowaną 
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pamięć patriotów posłów Sejmu grodzieńskiego. Za- 
raąd Ochotniczej straży ogniowej.” 

Z Zaleszczyk donoszą nam: Dnia 23. wrze- 
Śnia rb jako w 100 rocznicę rozbioru Polski, odpra- 
wione zostało nabożeństwo, na którem były także 
obecne delegacje stowarzyszeń straży pożarnej, tudzież 
„Gwiazdy* i cechu rękodzielników ze sztandarami. 
Po nabożeństwie odśpiewano „Boże coś Polskę“. 
Wieczorem w lokainościach „QGwiazdy* wygłosił p. 
Ligęza, dyrektor szkoży, odczyt sumiennie opraco- 
wany, poczem obecni, powstawszy z miejsę, cdśpie- 
wali „Chorał“ i „Boże coś Polskę“. — W oknie 
jaśniało przezrocza — orzeł biały z odpowicdnim na 
pisem 
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7 i 
0 zajściu przy Merskiom Oku « =inrcgodnego 
| źródła otrzymuje Nowa Reforma uasiępującą rela- ; 


i ejg: Mimo oporu hr. Zamoyskiego, iakuteż Towarzy- 
| stwa twzuńskiego. mimo  energicznego wystąpienia 
probosssza białozańskiego, słołtysi białozańscy, w po- 
rozumienia z odpowieduiemi :rgonami, 


w maju rb. , 


zbudowali dla p sterunku żsndarmsji przy Morskigg i 
Oku dom. Wystawienie jednak budynku tego jest nie | 


tak sołviysów białezańskich winą, 


jak raczej jednego , 


z pośród nich, mianowicie Fr. Zygtowicza, jedyeego , 


do wszelkich spraw, Na 
posterunku tym jest obecnie 2 żandarmów. Jeden z 
uich, nazwiskiem Czbaty, wziąwszy dnie 19. bm. pod 


wieczór broń na ramię, 


dających zysk materjalny. 


wszy tu godnych siebie towarzyszów, rozpoczął się z 


wybrał się prawdopodobnie ` 


nimi raczyć, a kiady sobie już w głowie dobrze za- | 
wrócił, począł się pasować. W rozrywce jednak to jeden, : 
to drugi góral Czbatego wywrócił. Rzekomo upokorze- i 


nie doprowadziło do istnej wściekłości spitego Żandar- 
me, który i po trzeźwemu wiele o sobie myśli. Dobywa 
przeto pałasza, ale gdy trzeźwi i starsi uciekli, wpada 
na leżące na łóżka dzieci, rzuca się ma spiącego a 


podchmielonago kelegę swego Kschnera i bije i sie- ; 


cze tak, że dziecku jednemu kawałek ciała z nogi 
wyeiął, a Kschnera od nóg do głowy tek zesiekał, ża 
dziwić się trzeba jak Żandarm tsn potrafił za przy- 
kładem dziyci ze schroniska owego z Życiem uciec. 
Uporawszy się z ludźmi, jakich mia? pod ręką, rzuca 
się O<baty na sprzęiy i szklanki, tłucze okna i lampy, 


wreszcie, Liegyt jeszaże krui ludzaiej, wabi łagodnym £ 


głosem do siebis Jana Burego. 

lesie, a gdy Bury się zbliżył, 

równocześnie topi w boku jego pałasz. Wyrwał się 

! jednak ciężko rauny Bury jakuś szezęśli zie, a Czbaty 
| teraz dopiero pożożył się spać. 

Dzikiej natory tę sprawę oddano do żandarmerji 

i sądu; Bury zaopatrzony został na miejseu rzezi Św. 

| Sakramentami, a dochodzenie sąiuwo lekarskie, jako- 

teź od Żandarmerji, w toku. Tekis to korzyści z p- 

| sterunku żandarmarji przy Morskiem Oxa. Ztej przy- 

tczyny nietylko Węgrzy na szkodę naszą w ceraz wię: 

ksze prawa wch dzą, ala i komenda żandarmerii ma 


stojącego opodal w 


| 
| 
| na patrol i wstąpił do resiauracji w Rostoce. Spotka- | 


całuje go Czbaty, a į 


to szozęście, Że wybiera ku Mursziemu Okn nia bar- i 


dzo sumiennych, erergicznych i bardzo Vezcisych, 
jakcteż moralnych żandarmów Swiergulós. Bzliców, 
Chmielów, ale indywidua, które instytucji hezpieczeń- 
etwa publicznego nie przynoszą żednej chluby. 
Maiwersacje i fałszowanie dskum:ntów pu- 


! blicznych. Wydział powiatowy w Bossowie vdstąpił | długoletniego swojego członka. 


dodatków gminnych gminy Sokołówki Sad wdrożył 
| Śledztwo karne przeciw wsyóżobwinionym : poboroy i 


dokumentów. 
Z izby sądowej. W Tarncpolu wobec trybu 
| nału złożonego z przewodniczącego p. radcy Roin 


r studjów król. miasta Ołomuńss*, 


romm REEDEE 


Mirs- l RaO 
osoby, wə Wróbliku Szlacheckim jedna osoba, w Ja- 


sieniey (w powiecie brzozowskim) i w O Sv:-sińoaeh * 


(w powiecia kołomyjskim) po jednej osezie. 

Zmarły: W pow.nadwórniańsk'm: w -adwórnie 2 
osoby, w Woronience i Krasnej po jed--i ogobie, — 
W powiecie stanisławowskim: w Zag- oździu i Kui- 
hininie po jednej osobie. —— W Kołomyi idwia osoby, 
W Rymanowie (w powiecie sanockim) trzy esoby. 

Podczas manewrów w Giins spadł z konia 
porucznik Rodakowski i doznał ciężkich obrażeń. 
(aearz jeszcze w Gilns przez ordynansowego oficera 
kapitana Sshn:'dsra zasięgał wiadomości o stanie 
zdrowia p. Rodskcaskiego. 

Polznis. Grono izraelitów, przybyłych z carstwa 
do Warszawy, wniosło prosbę do właszy o udzielenie 
pozwolenia na wzniesienie w Warszawie nowej syna- 
gcgi. Prośbę rzeszcną, po otrzymaniu przychylnej 
opinji zarządu gminy starozakonnych, przesłano do 
decyzji władzy wyższej 

„, Naruszenie spokoju zmarłych _ Prokuratorja 
pańztwowa w Wnidnia oskarżyła p. Józefa Rań- 
skiego z Galicji o bezprawna otworzenie mogiły. 
Rzecz tax się miał:. Pod niaobecność oskarżonego 
Umarł i pogrzebany został kilkuletni tegoż synek. 
Owo% ojelee powróciwszy, nie mógł na sobie prze- 
niećć, by nie pożegnać sią ze zwdokami. W towa: 
rzjst sie tedy brata i trzech przyjaciół udał się do 
Brobowui, oiscrzył grobowiec i opłakał zwłoki dzie- 
cięcia, otworzywszy trumienkę. Za to sąd na wniosek 
prokuratorji skazał p. Rańckieo na 5 towarzyszy 
taś jego na Ź dni aresztu. Waissione zażalenie nie- 
wzżnogeł trybunał kasacyjpy odzzusił. 

Jubiien'z Z Lipska donoszą: d. 30. bm kończy 
radca dworu, znak mity pisarz de Rudolf Gottachal! 
70 r. życia. Dls uczczenia jubilata odbędzie się tego 
dnia uroczyste przedstawienia w teatrze. W program 
wchodzi m ęłzy innemi scena z ostatniego dramatu 
Gottschalla pn. „Guttenberg.“ Po przedstawicniu pro- 


; jektowvny jest bauk et w lokałnościach hotelu „de 


Pologne. * 

Uniworsytet w Ołomuńcu. Uniwersytet ołomu- 
niaski zamknięty został jeszcze za rządów Bacha. 
Dla wskrzeszenia go powstał w r. 1862 „Fundusz 
mający na celn 
utworzenie wydziału prawaiczego. Fakultet teologi- 
cany istnieja jeszcze z czasów dawnego uniwersytetu. 
Wspomaujany fuuduss osiągnął z końcem r. 1892 
suse 25.650 zł. 

Długowleczność. W Londynie zakończył życie 
Seworyn Wielobzeki dnia 7. b. m. Bezpośrednią przy- 
czyną Śmierci sędziwego stares, który miał lat sto i 
miesęsy dziewięć, było zapalenie błony płucnej, spo- 
wodowane trzecim z rzędu atakiem influenzy. Zostawił 
wdowę, szeotkę i niezmiernia gerliwą protestantkę, 
liczącą bliszo 97 lat wisku, cieszącą się doskonałem 
jeszoze zdrowiem. Związek ten małżeński zawarty 
przed laty trzydziestu, pozostał bez potomstwa. 
Wdswa zatrzymuje cały, więcej niż znaczny majątek. 
Załoki nieboszczyka złożono dnia 11. b. m. na 
cmentarzu Higbgata a do miejsca ostatniego spo- 
czynku towarzyszyły im tylko liczne stowaryzszenia 


; wstrzemięźliwości, zwolonnniey wegotarjanizmu i de- 


warta, wotantów adjunktów p. Prokopca i Hraba i: 
protozolania auskuliasta p. Villaumego, odbyła się | 


d. 28. hm. prend eypio przysięcts ni. rasfwaw= pié 


+ 


wua przeciw Janowi Dokrowolskieimu oskarżunema o . 


ugitacje socjaiistyczne. Oskarżycielem publicznym był j 


prokurator p. Wieczerzyk, obrońcą adwokat dr. 
Parnas. 
Oskarżony, mężczyzna około 25 letni, smukły 


brunet o mteligentym wyrazie twarzy, przyznaja, że 
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ale nigdy w zamiarze wzbudzania w kimá nienawiści. 
Śpiewał też pieśni moojalictyczno. ale tych przecież 
sam nie.ukdadał. Gdy mu pokazano spinki z portre 


Lwowie i że wie, kto na nich jest przedstawiony. 
Osazaną mu czerwoną wstążką nosił na majówca ro- 
botników w Krakowie. Powiada, że w Krakowie takie 
pogadanki o różnych socjałsych reformach są aa po- 
rządzu dziennym, a nikcgo nie pociągają do odpo- 
wiedzialaości przez sąd. 


| Cholera. Gazety urzędowa donosi: Dnia 25. 
września zachorowały na cholerę : 
W powiecie nadwórniańst:m: W Ksasnej pięć 


usób, w Woronience ad Jabłonica i Puiowie po dwie 
osoby, w Nadwórnie jsdn; osoba. 


| tem Lassala i Marksa, odpowiedział, że je kupił we : 
+ 


mówił często w towarzystwie . kolegów w swobodnej : 
pogadanee przy szklance piwa o kwestjach socjalnych, | 


s $ i gat iedeńskiej z 3 
prastykantowi podatkowemu o oszustwo i fałszowanie Y 7 sig kiej operze nadwornej 
ma wielką radość, 


legacja ligi antynikotynistów, oddając cześć pamięci 


Wiedenka, Paulina Mark, 
za granicę, 


po krótkim pobycie 
stała się odrazu ułubienicą publiczności 
Ojciec jej, zecer, 
składając świetne recenzje O wy. 
stępach tej nowej istotnej gwiazdy. 
Dwaj lekarze wiedańscy 
swoja na rowerach 
dność ozasu, 


odbyw:ją wizyty 
i chwalą sobie wielką oszózę- 
_—_ak olg „rakiątnm===mumiuglsory j jak się nie 
przebiera w wyszukiwaniu sjentów wyborczych. tego 
dowodem toczący się we Wiedniu proces 0 obrazę 


honoru. w tym procesie wezwany jest ks. Alojzy 
Liechtenstein jako świadek na stwierdzenie dowoda 


prawdy, iż tapicer Swoboda agitował dla partji libe- 
ralnej i otrzymał za to wynzgrodzenie, ale równo- 
cześ :i3 występował jako agitator wyborezy za kg, 
Liecktenstcinem, od którego otrzymał 600 zł. - Nadto 


i otrzymał Swoboda od liberaln-go kandydata do rady 


gminnej Voka 100 zł.. a równocześnie od antysemi. 


, okiego kontr-kandydata Marescha 50 zł, 


ieS ginni Pb age naa A 
| W. powiecieś sianistawowskim: w Zagwoździu, : 


w Wołczyńcui i w Knihininie po jednej osobie. 

W Kołomyi tezy osohy, w Rymanowie (w po- 
wiecie sanoskim) oztery osoby. 

Wjzdrowiały: w powiecie nadwórniańskim: w 
Worniance ad Jabłonica, w Pniowie i w Uwośździe 
po jednej osobie, w Wocochcie ad Mikuliczyn dwie 
eszby. -- W powiecie sanockim: w Rymenowie dwie 

— Samuela Rosena ? 

— Skąd wiesz jego imie? 

— Z dzisniuka, unalezianoga u oproduiczłn. 

Nie Śmiała powiedzieć prawdy 

— A więc tak, Samuela Resena — odparł 
Jan ponuro, 

— Ov się z nim ‘tato? 

— (o cię to może obchodzić ? 

— QOhkecę wiedsieć. 

~- Nio żyje. 

— Jakto į tego zsbiłeś tekża, 

Jan odnari szybko. 


— Nio. Dozyć jetej shalat., Kto inny to 


— Jeden s bandy złoczyńców londyńskich ! 

— A więc zabiliście Rosena, aby go okraść? 

— Tak. 

— I za spełniona 
część łupu 

— Być moża. j 

Joanaa w zamyśleniu opaściła głowę na 
piersi. ; 

-— Qay to już wszystko, co chciałaś wie- 


morderstwo otrzymasz 


dzieć? — zapytał Jan. 

— Wszystko 

— A taraz przyszła kolej i na mais! — za- 
wołał gwałtownie, — Wiesz już o mojej winie, 


chciej wysiuchać mojego tłamsezenia się także. 
Zabiłem człowieka... leez ten Bzuxał ómierci... 
obrażając mnie.. byłem w mojem prawie... tam: 
tejeza vbyczaje są inna, aniżeli nesgo... Zsbral śmy 
jego majątek, lecz i tak byłby go aapowne 


utracił... Posługnję się jego nazwiskiem .. bo mi 
użyteczne ? 

— Na co? 

Juan uśmiechnął sią bolebnie. 

— Zawsze to lepiej brzmi, niżeli Jan Man- 
rycy, podrzutek bəz nazwiska. 


mamni, é wi O 


jest 


CEZARID 


, dzie okzęgowym w Miss;uri 


Niezwykły wyrok wydał sędzia Krekel w sg 
Podsądny, oskarżony 0 
leksie przestępstwo, był analfabetem, sędzia przeto 
skazał go na areszt dopóty, dopóki się nio nauczy 
czytać i pisać od innego więźnia, którego mu prze- 
znaczył na towarzysza Już po trzech tygodniach 
obaj resztanci wypuszozeni zostali z więzienia, 
ślbowiem wywiążali się z zadania ku zupełnemu za: 
dowoleniu sędziego. 

W rodzinie ks. Bismarka w Kissingen cbcho- 
dzono w tych doiech szczególny jnbilensz, a miano- 
wicie 10 letui okres slużby dra Schweiningera, jako 
nadwcriego lekarza księcia. 

Rzadki wypadek przejścia na religję mojżeszową 


. miat miejsca w tych dniach we Wiedniu. Komik Wit- 
, tels (izraelita) poślubił w synagodze aktorką Moser, 


która przyjęła dla niego religię mojżeszową 
M inseratach jedacgo z pism berlińskich czy- 


tamy: „Poszuknje się tzzeciej kobioty, celem utwo- 


| wygodą i mbr:kiera . 


PWZ a 
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rzenia damskiego Elubu gry w Skate. 


— A morderstwo Samuelin ? 
— To ioni tego choielb.. ja tylko pozwoli- 
| łem aby cię spalalto.. może przez wzgląd na 
ciebie ! 
— Jaktot , 
— Właśnie wydawslitmy pasze ostatki pie- 
niędzy, kied: nspotkalam ciebie. Widząc cię 


nieicczę ll wą Uozdarjoną wszystkiego, uczułem 
wile gragsiegie posiadania mająłzu, aby ci 
cwnorśdz wynagrodzić kirywię, wyrządzoną 
zbiegiem nieszczęśliwych okojiczaośkci... otoczyć 
4 M żość, której dla ciebie 
doenearvm od hierwsaego ujrzenia cię w Cher- 
burgu, abndadła sią w mom sercu s całą mocą, 
ujruawszy cię tax niespodziewanie.. Żyd miał 
miljony, są ona dziś w naszem ręka i zdobyłem 
upragnioną wolność... Obecnie jestem panem 
mego życia. Sprawiedliwość nas nie dosięże, a 
zdrady nie możemy się lękać.. Zresztą to wszy- 
stko pominąwszy, życia jest ciągłą walką ludzi 
pomiędzy sobą, lab ludzi s żywicłami|.. Jeżeli 
dą słabi, tem gorzej dla nich, Woda, ogień, 
wojaz, czynią więsej Char, niż mordercy! Nie- 
sznzęśliwy podrzatek, tatżę zapragaąłem swej 
Cządtcezki szezęścia... Dla mnie nie zaano litości... 
dluczegoż miałbym ją mieć dla drugich? A ty 
sama, ty, d'a której taż nikt nia znalazł pray- 
jaznego słowa, ty opuszczona i odopchnięta, ty, 
którą mężczyźni jek dzikie zwierzęta, chcieli 
pożreć lub wtrącić w błoto aliczne, a nie podali 
ręki przyjaznej bezintoresownie, obdarzając cię 
chiebem za ceną krwi twojej i wstyda dziewi- 
Czego, przyzna; mi, czy nie myślisz i nie prze- 
klinasz, tak samo jak i ja, Świata i ludzi? 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Maia ow mm EE n 


niezawodny środek na wygu- 
bienie nagniotków. 
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* Jaljan, 


Ono OUN SS M nn zy 
+ Adam Leszczyc Bróg Miłaszewski. Wob wili, 
gdy nowy teatr krakowski ma otworzyc swoje pod- 
woje — w chwili tej rozchodzi się wieść żałobna o 
śmierci cziowieka, któremu z wieku i urzędu nale- 
żało jedno z pierwszych miejss w uroczystościach 
krakowskich! Zmarły, były dyrektor sceny Żżytomier* 
skiej, krakowskiej i lwowskiej, Adam Miłaszewski 
urodził 
roku. W roku 1948 objął posńdę sekretarza przy 
ks. Karolu Jabłonowskim, a następnie za poradą 
Henryka br. Fredry, poświęcił wię soenie W roku 
1850 wiizimy go już w gronia artystów lwowskiej 
soony, zustającej wówczas pod dyrekcją Piuifica. Mło- 
dość, talent, wdzięk wrudzony. miły głos WSŻY- 
stko to czyniło go pożądazym dla sceny uabytkiem. 
Już w pierwszych swych rolach Leona w „Dożywo- 
ciu“, lab Antosia w „Karpackich góralach*, święcie 
prawdziwe tryumfy. Po eztevzlstnim prbyciu przeniósł 
się wraz z Pfe;ffrom do Krakowa, później był w War- 
szawie, Wiedniu i Żytomierzu. We Wiedniu Laabv 
„zachęcał go, aby przeszedź do niemiackiej sceny, w 
Żytomierzu prowadził teatr pod okiem  Kiasze- 
wskiego, ku zupełsemu tegoż zadowolsniu. Tam 
też ożenił się z artystką paną Jvanną Kotowska, 
We wrześniu 1863 rcku, widzimy ge już kiero- 
wnikiem sceny polskiej w Krakowie, a w styczniu 
r. 1864 dyrektorem sceny lwowskiej. Przez rok pro- 
wadził obia sceny, późoiej poświęcił się wyłącznie 
tylko scenie lwowskiej. Nie ma różach spły: 
wało mu życia, obok licznych przyjaciół 
miał on bowiem i możnych a ruchliwych nieprzyja - 
ciół. Mozolną egzystencję utrudniała mu Konkurencja 
teatru niemieckiego, którą chcąc, zwalczyć, Miłasza- 
wski uciekł się do operetki. 
jego przeciwników, gromy padały na niego z pracy 
operetkę wyrzucano mu jak śmiertelną zbrodnię. za- 
powinając, że był to jidguy środek uirzymsnia jako 
tako polskiego teatru. Gdy do tego Miłuszewski w 
r. 1871 zdecydował się na ebęcie teatru niemie- 
ckiego, istniejącego jeszcze podówazas i połączenie go 
ze soeną polską, zawrzała przeciw niemn szalona 
agitacja, która zmusiła go w dniu 22. marca 1872 
roku po ośmioleiniem kierowaniu gueną, do złożenia 
dyret tury. 

Do roma 1881 Miłaszewaki przebywał w Kra- 
kowie, w tym roku zaś widziwy go po raz wtóry 
na stanowisku dyrektora lwowzkioj sosny. Z wiosną 
bowiem tego roku otrzynał kcncesję do kwietuej mie- 
dzieli 1887 r. Ten drugi okres jego dyrokcji, wśród 
niesprzyjalących warunków był znacznie gorszy, ani- 
żeli przedtem. Zwiększone gaże urtystów, katastrofa 
Riogtheatiu, 
wołało smulue zjawiska finansowo, a agitacja prze 
oiw Miłaszawsk emu przybriła jeszeze silniejsze roz- 
miary. To też oo dwuletniej dyrekeji, Miłaszewski 
mów nstąnił, 

Od tego też czasu przesiadywał w Krakowie — 
żyjąc raczej,wspomnieniami, aniżeli nadzieją. W osta 
tnich latach głównie poświęvał się krakowskiemu 
Towarzydwwn strzeleckiemu. Był to człowiek mie dzi- 


siejszych form — humor jego rubuszny i ostry mógł : 


może tego lub owego razić, ala pod tą szorstką po 
włoką kryło się zacne serce obywatela i Polaka. 

Niech w pokoju spoczywa ! 

O naszej wyżtaw.e spotykamy się z coraz 
częstszemi wzmiaąnkami w wydawuictwach specjalnych 
i dziennikach zagranicznych. Reise u Porkhers Ztg. 
podaje obszerue i dokładna wiadomości ogólne, mie- 
sięczniki zeg paryskie La photograthie i Le photo- 
courrier (pierwszy z nich pod dyrekcją rcdaka na 
szego p Niewęgłowskiego) zamieszczają w językach 
francuskim i po!skim program szczegółowy działu 
„fotograficznego wystawy. Pośrednikiam pomiędzy wy- 
gtawcami polskimi z Fraagi 4. dyrokcją Jestobardnu 
czynny delegat jeneralny komitetu p. Rayski w Pa- 


ryżu. 

? Rękodzielnicy Iiwowscy, jakto niejednokrotnie 
już zaznaczyliśwy, wzięli sprawę powszechnej wy- 
stawy krajawej do serua, Z licznych stron dochodzą 
nas wieści o czynionych przez nich wi lkich do 
czerwcowego turuieju przygotowaniach, przed sobą 
zaś mamy nowy dowód życzliwości kół tych dla do- 
niosłego tyle przedsięwzięcia. Oto za staraniem Izby 
rękodzielniczej zdołano uzyskać na fundusz zukłado: 
wy wystawy sume 1775 zł. Złożyży mianowicie 
korporacje: krawiecka 250 zł., rzeźnicka 250 z., 
introligatorsta 100 zł., błacharska 100 sł, zegar- 
mistrzowska 50 zł., frygjerska 100 zł., złotnicza 25 zł., 
rymarska i tapicerska 250 zł, murarska i cie- 
sielska 250 sł, malarska 100 zł, cakiernicka 
50 zł, stolarska 250 zł. Równocześnie zań pre- 
zydjum izby rękodzielniczej zawiadomiło dyrekcję 
wystawy o wyborze specjalnego komitetu dla celów 
wystawowych. 

Prace koto działu stnograficznago na po- 
wszechnej wy8ièwie krajowej szytko postępują. Po: 
dróż referenta działa tego profesor: Szuchiewieza po 
Galicji wschodniej dał» nadspodzianie duhre rszuł- 
taty; dziś już kolekcja zdjęć fotograficznych i oxa 
zów przedstówia się zajmująco  Prifusor Szuchię- 
wicz nadmienia, iż wszędzie, a zkłasicza wóród du- 
chowieństwa grecko katolickiego spotkał się z żywęm 
poparciem swe; misi. Wgrótve będaiemy mogi 
zdać sprawę z takiejże wycieczki p. Pzzybysławskiego 
po Gelieji zachodniej, 
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Stowatzyzzone przeinysie WO lwowekich stv- 
larzy, osgawiuistrzów. rzeźbiarzy i te Q, postanowito 
na swem odbyiem dnin 18 września b. r. valnem 
zgromadzeniu, odnieść siè do Kamitsvi, ze mujątewo 
się roxdawniutwem podjętej z krajowego taadu:zu 
przemysłowego bezprocantowej p kyczki z źądaniem 
o madzieleni: 4000 zl. dis swych czł uków, potrze: 
bujących vasiizu do wykcńczini: przedmiotów, 
Biebie na wystuwę krajową wykonać sią 
Rozdawnictwem tych zasiłków uajmia mo komitet 
korporecyjny, © tym celu wybrany, w skład ttór:go 
wchodzą następu gcy panowie: 


Śliwiński Jen, Wczeluk Józef, Lenard Jun, Hornung ' 


Karol, Prugar Tadeusz, Kruk Sranisław, Skalisz 
Mikłaszewski Józef, Polezarski Wojciech i 
Szydlikowski Franciszek. Zgłoszenia 
poracjjnych o pożyczkę należy wnosić do p.wyż- 
azego Komitetu na ręce przełożonego p. Ludwika 
Skarbka udpóźniej do końca listopada b. r. Żąda: 
jący pożycaki ma przedłożyć rysunek swego przed 
miotu wystawowego, wymienić wartość tegoż 
kość żądanej pożyczki i sposób poręczenia. 

, Uchwalono również udzi-lić 
oyjnej kwotę 250 zł, jako subwencję na wystawę 
kraj wą z tem padmiednienier, aby wszedł jeden de- 
legas do komitetu wykonawczego wystawy. 


W pośród tutejszych siolarzy jest ogromne za- : 


interesowanie 8IQ Przygzł, wystawą krajową i pra- 
wdopodobnie, *%8 Przemysł yi larski ` 
swemi wyr.bsioi Swletnie; 4 44 i powyższy ko 
mitet postanowił użyć wszelkich śrcaków do poen- 
dzenia i zachęcenia współkolegów swoich do jak naj 
liczniejszego wzięcia udziańu w brzysziej wystawia 
i krajowej, aby wnosili czemprędtei swe ceklaracie 
do dyrekcji wystawy przy ulicy Jagiellońskiej pod 
l. 15, celem zapawnienia sobia miejsca. 
Ludwik Skarbch, 
Przełożony korporacji stolarzy . 
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Była to wuda na młyn” 


dezercja artystów — wszystko to wy- ; 
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Skorbek Ludwik, i mieszczą się w ujeżdżalni „3okoła* pot kośwołem Kapu- 
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- dostawiono nie wiele, 


członków kor- * 
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wystąpi zè : 
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z kasy korpora- : 


Ważne zgromadzenie kerporacji samoistnych 
krawców Jwowskich odbędzie się w niedzielę dnia 
października b, r, o ged'inie 10. rano w wielkiej aali 
ratuszowej, Porządek dzieney: 1. Oiczyt»nie protokołu t 
ostatniego „gromadzenia. 2. Sprawa dostawy obuwia dla 
armii i zwołanie wiecu szewców z Galicji, Wielkiego Ks. 
Krakowskiego i Bukowiny. 38. Sprawa bazarów sagranicznych 
o zabronienie wyrabiania obuwia na miary 

Składiai. Na fundację imienia Tadeusza Kościuszki 


m= 


się w Bursztynie dnia 11 grudnia 1827 I nadesłał p. A. D. 1 zł. 


O ARE ECU" OBMO 0 [EET] RR". "GMA URNAA 
Wiadomosci literackie artystyCzie. 
Wiadomości asoblate. Stanisław Barcew icz, 
mianowany Świeżo kapelmistrzem, dyrygował w środę 
po raz piecwszy orkiestrą w warszawskim Teatrze 
Wielkija ua przedstawieniu „Strasznego dworu.“ 
Hepartoar teatrainy. W teatrze hr. Skarbka: 
Dziś w środę „Rozbitki*, komadja w 4. aktach Jó 
zefa Blizińskiego Występ pp: Ryszarda Ruszko 
wskiegu i Antoniego Siemaszki; jutro we czwartek 
„Miss Hely-tt", operetka w 3. aktach M, Boucheron'a, 
z muzyką E Audran'a Dwunasty gościnny występ 
pani Adolfiay Zimajer. artystki teatrów warszawskich. 
Z teatru. Strough for life — ta walka sil- 
niejszego ze słabszym, kończąca się zwycięstwem 
pierwszego, znalazia doskonałego tłumacza w Alfon- 
sie Duudet, kióry ujął jej teorją i praktykę w ramy 
dramatu i stworzył dzieło p. t. „Walka o byt“, Cha- 
raktery, jakie tam spotykamy, nie należą do ludzi, 
o których z ręką na serou możnaby powiedzieć: „io 
człowiek boz skazy“ — tu wazyscy wależą 6 byt, po 
cząwezy od Pawła Astier, a skońosywezy na jego żo- 
nie, która według zamiaru autora misła stanowić | 
pierwiastek sziachotny w powieści. I ta walczy o 
byt.. dla swego, serca, które sią ;raw swoich dopo- | 
miaa, pomimo iż włosy sprószyła już siwizna, a twarz | 
pokryły zmarszczki zbliżającej się starości. Księżna | 
uległa pierwszemu porywowi serca, zdawało jej się, | 
że ten uędznik Astier pokochał ją prawdziwie, ten | 
I 


szatan tak świe:nia umiał udawać, wyszła za niego, 
a w chwili, gdy się przekonała, że... młodość swoje 
prawa mieć musi, porzuciła go z boleścią, nienawi- 
ścią lecz i miłością w eercu. Szatan znowu począ! ; 
kusić — powraca więc księżna do męża i dopiero | 
trucizna przekonywa ją, że ustąpić trzeba i ustępuje, ! 
zgudzając się na rozwód. j 

Postać tę praedatawiła nam onegdaj pani Teofila į 
Nowakowska, powracające po dłuższej "przerwie | 
na stałe nu neeżą stenę. Książna Padowani należy | 
w repertuurze artystki do ról piereszorz, duych aj 
znakomicie odpowiada rodzaiowi jej talentu, Wy-, 
tworną postać księżnej, tej arystokratki 2 rodu, i 
wykonała artystza ówietnie, dącząc wykwintnie uczu: | 
cie z wrodzoną niemal etykietą i dobrym tonem. ; 
Nawet te gorętsze wybuchy, gdzie znika księżna, í 
a występuje tylko kobietu, oddane były z tą gracją ' 
i elegancją, która cechuje dziaci salonów i wspa- : 
niatych komnat rycerskich. [Tnterprstacją swą wy: 
warda pani Nowakowska niemałe wrażenie, 

Artystkę powitaża publiczaokć na wstępie prze- 
ciągłemi okiaskami, darząs ją niemi niemniej i późaiej 
przy otwartej erenie i po każdym akcie. 

Rolę Pawła Astier, tego pioniera teorji walki o 
byt, który ginio na zarądcia wyznawanej przez się 
igorji, wykonał p. Woleński bez zarzutu. Był w 
miarę patetycznym i da! postać bardzo dobrą i reali- 
stycznie prawdziwą. 

Lydja w interpretacji p. Stachowiczowej, 
wypadła bardzo sympatycznie, odegraną była bowiem 
z usznciem wielkiera, które zresztą cechuje wszystkie 
kreacje tej artystki. 

Szczere uznauie należy się również p. Wyso- 
ckioemu za rolę Antoniego i p. Zboińskiemu 
za starego Vaillanta, wykonane bardzo dobrze. 

Niemniej dobrze Wwyzonaną była Katera,..„rola, 
która leży zupełnie w śakresie talentu p. Pan kie- 
wicezówny. Artystka grała ją z prawdziwem zro- 
zumieniem postuei, dając dobry typ młodej, bogatej 
i ekscentrycznej Węgierki. 

Na wyszczególnienie zasługują prócz wymienio- 
nych panie: Germanowa, Cichocka i Ohmie- 
lińska, eraz vp.: Trapszo, Hierowski, Ja- 
worski, Walewski i Dębieki. 

* 
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Dziś przedstawioną będzie znakomita komedja 
Blizińskiego pod tyt „Rozbitki.* Wystąpi w niej p. 
Siemaszko jaku Dziędzierzyński, a p. Ruszowski 
jako Kotwicz. 

Dyratcja teatru hr. Skarbka otrzymała pro 
pozycję cd klubu polskiego w Petersburgu, ażeby 
wysłułu tam na szorcg gościnuych przodatzwień cały 
p:rsona! dzematu i komedji. Rzecz prosta, że, wobec 
rozpoczętego» sezonu we Lwowie, dyrekeja uwaza na 
propozycję tę odpowiedzieć masiała odmownie. 

„Wieczorna piaśni* Witcsława Halka, w prze- 
kładzie Wł. Bełzy. wyszły świeżo, jako 87. tomik 
„Bibljoteki powszechnej W. Znkerkandla. 

Halek, jeden z najwybitnicjszych przedsta wini. li 
poozji czeskiej, pisał swo „Wieczorne pieśni” pod 
wpływem miłości, jaką zapłonąż dja oćrki dra Hora- 
czka, Uoroty. Głębokie ucznia znalazło swój wyraz 
w wykwininej formie artystycznej -— i temu właśnia 
połączeniu Zawdiięczają wspomaiaue pieśni nadzwy 
Czejng swą popi:łarność. 

W świetnym puiskiim przekładzie Bełzy nie nie 
uiracidy (nè 2e swego uroku, Tiumasz umiał wni- 
knąć w duò picrwowzora i tak się nim przejąć, 
ża na ozytelajku przekłady robią w zupałności wra 
żonis UWWOTÓW cyygiualuych. Zə czytającemu naszemu 
ogółowi przypadły do smaku „łeśui wieczorne* w 
prześliceneha Ojracowaniu Bełzy, dowodzi tego wy- 
mownie fakt, 13 cbzenie Pojawiają się w d'ugiem 
wydania. 
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Gospodarstwo, przemysł 1 handel, 

Janrmirs na komie rozpoczął "ię w Krakowie 
w sobota i dotychczas nie należy dy ożywionych. Towaru 
lacz s} ładne i dr ższe otay — 
kupsów wazasże, jak z pewniają, dotąd zbyr mało, Konie 


cynów, oraz na ssejniach prywatnych. 

Trasowanie walet, Ol kilku tygodni bawią w 
Krzjwem inżynierowie kclei państwowej i wymierzają trasę 
ramjącej tię budować z wiosną 189} roku kolei z Tarnopola 
via Ostrów, Kupezyńce, Płoty, Kozowa, Krzyse, Pstutory 
do Halicza. 
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Do dzisiejszego numeru do- 
tączamy dla prenumeratorów 
„BLUSZCZU? 
za wrześień. Zarządziliśmy jak 
najściślejszi, kontrolę w ekspe- 
dycji i na każdym adresie wy- 
ciśniętą jest stampiglia : 
>>EBIiL.TJ SCG: 

. W razie więc gdyby pismo 
tonie doszło rąk przedpiacicielt, 
upraszanuy reklame... ić na 
poczcie, gdyż z naszej strony 
uczyniliśmy wszystko, aby od- 
dowiedzieć położonemu w nas 
zaujaniu. 
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do wygrania już 2. października r. b. 


Proesa na wiedeński los kemunaliy 


DŻIENNIK POLS: s dniś 27. Wxaóbhiw 1898. 


dztatnis wiadomości. 


P. Włodzimierz Mandyczewski, sędzia 
| powiatowy w Sieniawie umieszcza w Diłe nastę- 
pujęce pismo: Pouieważ w powiatach iarosła- 
wskim i cieszsnowskim krążą wieści o mojej 
kandydaturze na poeła do rady. państwa, przeto, 
nie chcąc wyborców utrzymywać w błędzie, 
obwiadczaw, że wcale nie zamisrzam stawiać 
mojej kandydatary w tych powiatach. 

W tym samym numerze donosi Diło, że ru- 
sey wyborcy w powyższym okręgu będą głoso- 
wzli na kandydata stronnictwa chłopskiego $o- 
bienia ponieważ na ks. Pastora, jako no- 
gatora Rusi (9) głosować nie mogą, 


Czas pisza: Zaraz na pierwszej sesji zażądą 
tr. Tamffa zatwierdzenia zarządzeń wyjątkowych 
dla Pragi i okolicy. Przypuszczają ogólnie, iż 
żntwierdzenie to nastąpi unaczną liczbą 
głosów Koła polskiego, klubu Hohen- 
warta i zjednoczonej lewicy niemieckiej. Wat- 
pliwą jest dotąd rzeczą, czy grapa Steinwendera 
głosować będzie ua rządem. Także i lewica 
chciałaby może zazfirmować swój „liberalizm* 
wystąpieniem przeciw zawieszeniu konstytucji, 
„odwaga“ tym razem mogłaby się 
fatalrie zemścić ra niej samej. Pomijając jaż, iż 
zniesienie stanu wyjątkowego uchwałą parlamentu 
wyzyskaliby Młodoczesi w kraju, jako wielkie 
zwycięstwo swoich haseł i swego postępowania, 
coby podniosło urok ich stronnictwa, w ostatnich 
czasach nieco przyćmiony, wśród szerokich warstw 
ladności, to nadto lewica wie, i odrzucenie za- 
tządzeń, wydanych przez cały rząd z upowa- 
knienia monarchy, pociągaęłoby za sobą najpe- 
wniej rozwiązanie parlamentu. Wątpić zaś nale- 
ży. czy lewica zechciałaby teraz wstąpić na ha- 
zardowną arenę wyborczą i staczać na bardzo 
licznych * punktach twardą dla siebie walkę o 
riandaty poselskie, Lawica w gruncie rzeczy ser- 
decznie cieszy Się ae stanu wyjątkowego, pra 
gnęłaby jadnak ze stanowiska teorii konstytucyj- 
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; naj wystąpić przeciw ograniczeniom twobód oby- 


watelskich, ale praktyczne względy każą p. Ple- 
nerowi ograniczyć się zapewne do jakiegoś ogól- 
głosować za postano- 
wieniami rządu.“ 

Nowa Reforma pisze: „Nie odezwał się 
dotychczas żaden głoz bezpośredni, któryby uwa- 


| ža można za opinję Koła polskiego. Jeżeli więc 


dzieumiki, zwłaszcza wiedeńskie, z taką stane- 
wczością twierdzą już dzisiaj, że hr. Taaffe li- 
czyć może bezwarunkowo na głosy polskie, to 
zapewnienia te zcajdują uzasadnienie w złośli- 
wem, lacz — niestety — prawdziwem twierdze- 
niu, że Koło polskie nigdy nia odmawiało rzą- 
dowi swego poparcia. Należułoby niewątpliwie 
iym razem zerwać = dotychczasową tradycją, 
musimy jednak wyznać otwarcie, że niewiele 
mamy nadziei, aby Koło polskie zajęło w tej 
sprawie atanowisko opozycyjne, 
wykazaliśmy — odpowiadałoby wyłącznie inte- 
resom narodowym," 


Program prac rady państwa, (sasja jej — 
jak doniósł telegram — otwartą zostanie d. 10-go 
października), obejmuje przedewszystkiem przed- 
łokenia walutowe, których główne rysy przygo: 
toweno na koaferencjach ministerjalnych tegoro 
cznej wiosny. Nowe przedłożenia walutowe wpro 
sadzą przymua rachunku wedle koron, -a- pray- 
mas ten ma obowiązywać od 1. stycznia 1895. 
Dwa inne przedłożenia walutowe upoważnią rząd 
do wycofania banknotów państwowych z obiegu 
do wysokości 100 miljonów zł. Tekst przedłożeń 
nie jest jeszcze w aupełności wykończony. 

W przyszłej sesji wejdzie pod obrady ró- 
wnieżk  kwestja reformy podatkowej.  Jeszcza 
przed otwarciem sesji ma się zebrać stała komi- 
sja podatkowa dla przeprowadzenia obrad nad 
prejektam do ustawy Reforma wejść ma w ży- 
cie z początkiem roku 1894 Czy jednak to się 
uda, jest jeszcze rzeczą wątpliwą. Już komisja 
podniosła przeciw projektowi pewne zarzuty, 
zwłaszcza w dziale zarobkowym ; w izbie napotka 
on zapówne na jeszcze większe trudności. 

Z całym  szaregiem przedłożeń wystąpi 
przed izbą ministarstwo bandlu. Między innemi 
przedłcży ono traktat handlowy z Hiszpanią i 
Ramunia ewentaalnie z»5 także s Rosją, dalej 
prcjekta do ustaw o Bpaństwowieniu lokalnych 
towarzystw kolejowych i granicznej kolei mere. 
wskiej 


Ukazujące sią w Vaterland artykuły p. n. 
„Rea boheimicae* stają się coraz bardziej intere- 
sające. Że wsględn na stanowisko polityczne 
wied: ńzkiego dziennika, nabierają np. specjal. 
negu znaczonia takia uwagi: „Bząd od udziała 
w pumkiacjach ugodowpch wyklączył Młodocze- 
chów, kiórzy już w r. 1887 przedstawiali siłę 
weale nia drubuą. Może to nie było zbyt prze- 
zornem. Di. Rieger bardzo usilnie radził wów- 
vas, aby vałej odpowiedzialaości za ugodę nie 
zwalsno na barki stronnictwa 
Mozna twierdzić z całą stanowczością, ża gdyby 
aa protokole ugody 
dra Juljusza Qregra, 
wielbiły ugodę jako akt pałen chwały i zbawie- 
nia dla naroda czeskiego.“ Kto zna psycholcgję 
pp. Qregrów iick stronnictwa, nie może tej 
ostatniej awadze odc.ówić słuszności. 
a pism wiedeńskich przypuszcza, iż autorem ar- 
„dk Vaterland jest znany historyk baron 

elfert. 


2 Pragi donoszą, że aresztowany redaktor 
hadziejowiekiej gazoty Neodvisłost, Karol Sokol, 
został odstawiony pod opiexą żandarmerii do 
sądu kernego. 

Róznież Józef Anys redaktor Narodnych 
Listów zostsł pociągnięty do odpowiedzialności 
karnej. Wdrożone przeciw niemu dochodzenie 
karne prowadzone jast w kierunka zbrodni za- 
burzenia spokojności paklicznej. 

Słychać, że przeciw właścicielowi Narodnych 
Listów dr Jaljaszowi Gregro wi wdrożone być 
ma również z tego semego pewoda śledztwo 
karne. 


W zaborze pruskim rozpoczynsją się jaż 
przygotowania do wyborów do sejmu praskiego. 
Polscy mieli w ubiegłej kadencji piętnastu swych 
przedstawicieli w Bejmia, raisnowicie 12 g księ- 
stwa Pozneńskiego i trzech s Prus Zachodnich. 
W cgóle zs5 Księstwo wybiera 29 posłów. Obe- 
enie prasa poznańska wzywa ludeość i wybor- 
ców, aby dułożyli wszelkich starań by co naj- 
mniej dotychczasową liczbe posłów polskich 
utrzymać. Jest to rzeczą nader ważną ponieważ 
bez tego posłowie polscy nie byliby w stanie 

stawiać wniosków samoistnych, lecz byliby ska: 
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staroczeskiego. | 


znajdował się był podpis i 
Narodni Listy byłyby : 


Jedno ;, 


KNTORZE 


zani na łaskę stronnictw niemieckich, czyby ra- 
| 


czyły popierać wnioski polskie lub nie, ponieważ 
według regulaminu dla postawienia wniosku po- 
trzebnem jest poparcie co najmniej 15 posłów. 

Najwięcej zagrożone są okręgi wyborcze 
gnieźnieńsko witkowski i wągrowiecko-mogilnicko- 
żniński, ale nie można ich uważać za stracone 
dla Polaków. Jeżeli organizacja wyborcza rozwi- 
nie tam dość energiczną działalność, to Polacy 
z pewnością zdołają tam swoich kandydatów 
przeprowadzić. 


W Petersburgu tłumaczą sobie fakt wysła- 
nia telegramu przez ces. Wilhelma w Guens do 
Bismarka wpływem ces. Franciszka Józefa. To- 
mu samemu wpływowi przypisują okoliczności, 
że manewry w (Ółuens odbyły się w sposób, ni- 
czem nie drażniący Rosji Pogłoskę o mającem 
nastąpić zupełnem pojednaniu ces. Wilhelma 
z Bismarkiem przyjęte Bceptycznie, dodając je- 
dnak, iż byłoby to pożądanem dla utrzymania 
pokoja europejskiego i utorowania drogi lepszym 
stosunkom z Rosją. 


Walne zgromadzenie międzynarodowego 
związku pokojowego w Bernie szwajcarskiem 
przyjęło sprawozdanie roczne i rachunki i za- 

twierdziło komitet na dalszy czas jego urzędo- 
wania. Wystosowano prośbę do szwajcarskiej ra- 
dy związkowej, aby oficjalnie zawiadomiła wszy: 
stkie rządy o istnieniu międzynarodowego biura 
pokoju w Bernie. Na zebraniu obecni byli przed- 
stawiciele 15 towarzystw. Przewodniczący Bajer 
(Danja) wspomniał w zagajenia o zasłagach rad- 
cy związku Ruchonnet'a. 


Dnia 24 b. m. odbyło się w Paryżu na 
przedmieściu du Temple mgromadzenie ludowe, 
zwołane przez komitet, zajmojący się uraądze- 
niem na tem przedmieściu uroczystości z powo- 
du przybycia eskadry rosyjskiej. Na zgromadze- 
niu tem przyszło do wielkiej bójki. Manifestanci 
krzyczeli: „Niech żyje trójprzymierze". Wiele 
osób odniosło rany, a mnóstwo aresztowano. 


W Marsylji odbył się 25. bm. bankiet na 
cześć rewolucjonisty socjalnego, deputowanego 
Beuge. W czasie uczty wypowiedział tenże mo- 
wę podburzającą przeciw municypałności i bur- 
mistrzowi, którzy głosowali za nieograniczonym 
kredytem na koszta przyjęcia rosyjskich oficerów 
marynarki. 


Z Barcelony donoszą pod d. 25. września: 
Podczas wezorajszej parady wojskowej rzucił ja- 
kié robotnik bombę dynamitową, która eksplodo- 
wała i zabiła dwie osoby. Marszałek Martinez 
Campos odniósł lekką ranę. Sprawca zamachu 
stawionym zostanie przed sąd wojenny. 
Telegramy Dziennika Polskiego . 

Wiedeń 26. września. Wiener Zeiłun' ogła- 
sza mianowanie Krieghammera ministrem 
wojny, tudzież zwołanie rady państwa na 
10. października. 

Wiedeń 26. wrseśnia. Stała komisja po- 
datkowa zwołana została na 5. października. 
| Borno 26. września. Sejm morawski ma się 
zebrać z początkiem grudnia, 

Praga 26. września. W Badziejowicach 
aresztowany został miłodoczeski redaktor, M ül- 
lor, pod zarzutem zdrady stanu. 
| Budapeszt 26. września. W poniedziałek 
| rozpoczyna się w izbie deputowanych rozprawa 

nad interpelacją co do przemów cesarza w Qu- 
| ens. Stronnictwo niezawisłych postanowiło ze 
względu na te przemowy, wezwać wsżystkie 


stronnictwa opozycyjne do połączenia się w je- 
dng, prawno państwowo-opozyjną partję. 

Paryż 26. września. Odbyty wozoraj kon- 
gres socjalistów uchwalił rezolucję prz o- 
ciw francusko rosyjskiemu zbrata- 
niu się. 

Belgrad 36. września. Spotkanie się króla 
Aleksandra z ojcem Milanem nastąpi 37. 
b. m. w Abazji. 

Hamburg 26. września, Cholera wzrasta. 
Wczoraj było 8 nowych wypadków. 

Londyn 26. września. Z Buenos-Ayres 
donoszą o rozszerzeniu się powstania na całą 
prowincję. Pewołane gwardje narodowe przecho- 
dzą na stronę powstańców. 


Wiedeń 26. września. Wczoraj po zamknięciu giełdy 

| połudn. notowano: kredyty 33762; węg. kredyty 4:4—; 
anglosy —— ; laencerbanki 250-90; aztacbany 30450; 
lombardy tytoniowe ==; 
alpiny 5510; renta majowa 97x20; węg. złota 11615; 


| 10450; 

( A 
| wog. Eoronowa 9395; ausir. koronowa 96:65; losy tureckie 
J 

ł 

i 


elbethale —'— ; 


4940; uniony —*—. 

Berlin 25. września Uiełda wozorajsza, wiecz., kursa 
końcowe. (W nawiasie podane cyfry oznaczają porowna- 
wozy kurs wiedeński t. zw. Wiener Paritat), Kre- 
i dyty 801-— (33746); lombardy 42: — (10392); węg. renta 
: złota 9390 (116 49); ruble 21226 (.31 38). 

Franńfurt 25. września. Giełda wczorajsza wie- 
czorna kursa ostatnie (W nawiasie podane cyfry oznaczają 
j porównawczy kura wiedaószi), Kredyty 27175 (33785); 

lombardy 5:6 (108:82); renta węg. złota --— (—'—); 
|; koronowa — — (——), ` 


| 

| 

| Wiedeń 26. wrzośnia. Nowo mianowany 
í wspólny minister wojny Krieghammer, 
| objąć ma swój urząd zaraz z początkiem przy- 
szłego miesiąca. 

Wiedeń 26. września. Śtała komisja izby 
deputowanych dla kodeksn karnego zwołaną 
została na 3. października. 

Wiedeń 26. września. (Cesars przyjmował 
wczoraj prymasa węgierskiego ka. Vaszary ego 
na półgodzinoej sudjeacji prywatnej. Następnie 
udał się cesarz do miesakania księcia praskiego 
Fryderyka Ls:cpolda, aby ma oddeć rewizytę, 
nie nastawazy jedaak go w domu, xostawił swą 
kartę. 

Wiedeń 26 września. Cholera na Węgrzech 
wzmega się. W ciągu ostatnich dwóch dni za- 
chorowało 48 osób, a umarło 33 


Wiedeń +6. września. Minister prezydeut hr. 


skutecznego wyniku dochodsenia, 


p SEEWEAAWC 2 OEM PĘ "Z 


udział hr. Tasffo i inni csłonkowie gabineta, 


Wiedeń 26. września. Wczoraj po południa 
odbyło się w burga posiedzenie rady ministrów | dzaiu 
pod przewodnictwem cesarza, w którem wzięli 
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Taaffs oglądał wczeraj w biurze dyrekcji policji | 
narzędzia i przyrządy, zabrane u anarchistów i | Rawski, członek „ad hoo“ wybranej komisji budowy tego 


wyraził prezydeatowi policji uznanie z powoda Male: tej budowy _ nie 


| 


Mohacz (we Węgrzech) 26. września. Król 
saski i książę bawarski Leopold, odjechali woso 
raj po południa do Gód6ll6. Ludność żegnała ich 
serdecznie. 

Buda-Peszt 26. września. Robotnicy węgier- 
scy zamierzają urządzić 25. i 26, gradnis kon- 
grós w Aradzie w celu załatwienia rozmaitych 
sporów i energiczneg» poparcia agitacji socjeli- 
stycznej 

Buda-Peszt 26. września. Między nadwor- 
nem duchowieństwem prymasa węgierskiego od- 
kryto spisek przeciw niemu. Jeden po drugim 
z nich otrzymują dymisję, albe zostają przenie- 
sieni. Nawet szef kencelarji prymasa, który 
miał najwiękeczy wpływ u niego, kanonik dr. 
Czernoch ustąpił ze swojej posady. 

Berlin 26. września. Reichsaseiger ogłasza 
termia wyborów do sejmu pruskiego. Wybór 
prawyborców odbędzie się 31. października, a 
wybór posłów 7. listopada. 

Mons 26. września Bastówka górników roz- 
poczęła się wczoraj Dotychczes b'erze w niej 
udział wszystkiego 5000 ludzi. 

Petersburg 26  wrzekścia. Statek wojenny 
„Rusałka* z 12 oficerami i 166 majtkami prze- 
padł bez wieści. Od kilku dni już nie ma 
urząd admiralski żądnaj wiadomości o lozach te- 
go okrętu. 

Odessa 26. września. 
mysłowy zawiesił wypłaty. 
Nowy Jork 26. września. Do tutejszego He- 
rałda donoszą z Rio de Janeiro, że admirał de 
Melle rozpoczął na nowo blokadę st liey. 
Hamburg 26. wraeśnia. Z powoda chelery 
przeniosło hamburgsko-amerykańskie Towarzy- 
stwo żeglugi pakietowej, dla aniknięsia trudności 
kwarantanowych, stację parowców pospiesznych 
czasowo do Wilhelmshaven. 

Londyn 26. września. Jak zapewniają z 
autentycznego źródła, udało sią delegatowi 
Derbyshire-Miners' Union usyskać pożyczkę w 
sumie 16.000 azt., z którą apodziewają się 
przeciągnąć strejk robotników w kopalniach wę: 
gla jeszcze dni czternaście. 

W północnej Angli spadły znaczne Śniegi. 


Tutejszy bank prse- 


Temperatura skutkiem tego wszędzie się 
obniżyła. 
Wiedeń 26. września Giełda zbożowa. Pszenica 


na jesień 7.10, na w osnę 507, żyte na wiosnę 6'93. 
Hxmburg 26. wrziónia. Cztery wielkie okaety 
belgijskiej ekspedycji antiniewolniczej miały — wadług 
doniesienia „Hamb, Korresp.* — zatonąć na jeziorze 
Taganjika. 
Karisrake 26. września, Odsłonięto tı pomujk 
barona Draes wynalazcy welocypedu Mowę uroczystą 
wyołosił dyrektor szkoły przemysłowej Catian. Starszy 
kra Lauter przyjął pomnik imieniem miasta w 
opiekę 
Telegram giełdowy. 


Wiedeń, dnia 26. września, godz. 2. mia. —. 


Akcje kred. 88725 Gal. obl. propin. 9625 
piny 5680 Wied. losy 196:— 
Kredyty węg. 41425 Akcje tyton.  187:— 

Anglobanki 150 50 40, Poż. kraj. 
Uniony] 258— z r. 1898 96:25 
Ludwiki 218— Ełbethale 23850 
Nordbany 288 — Linderbanki 25070 
Lombardy 104:— Renta zł. węg. 116 75 
Losy tureckie 49 40 Bankvereiay 12350 
Staatsbahny 30450 Weg. renta pap. 94— 
Czerniowieckie 255 50 Ruble 1 81:25 
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Przyjechali do Lwowa. 
dnia 26. września 1893 r. 

HOTEL ŻORZA. M. Bogdanowi: z Kosowa. Dr. M. 
Btarzewaki, St. Homolacz z Krakowa. H br. Christiani z 
Wolicy. St, Matkoweki z Sokołowa. M. hr. Łoś z Czysaek. 
J. Łukasiewicz z Żezawy. J. Nahma z Tarnopola. R. Sir- 
may z Wiednia. 
HOTEL FRANCUSKI. R. Siachórski, T Galiard z 
Krakowa. S. Philipp z Hamborga. R Jeng, L Kós 
zs Wiednia T. Waydowski z Bóbrki L Bräuer z 
Wiednia. 
HOTEL CENTRALNY. W. Zborowski z Rzeszowa. 
J. Leniecki ze Schodnicy. M. Zieliński z Królestwa Pol. 
K. Bielawski z Warszawy. Z. Masnowe'i z Wrocławia. A 
Dziembowski, H. Adlersberg ze Stanisiawowa. F. Bermann, 
W. Pawłowski, K. Barogi z Wiednia. J. Sommerstein z 


Tarnopola, 


NADESŁANE. 
Dr. F. Fuch 
dentysta 
powrócił i ordynuje jak dawniej plac Marjacki 
licaba 9. 2026 1—? 


Okulista 


Dr. Teodor Bałłaban 


b Bs. asystent i lekars na klinice profesora Borysłekiewiesa 
w Gracn po kilkoletniej praktyce epecjalnej, ordynuje w 
chorobaoh i operacjach ocznych prz, key, Wałowej ł. 7. 


0d iny 10. do 12. przed poł. od 3. do 5. popot. 
SA Dla kiednych „oł, od 3 166 1? 


W numerze 263 „Dziennika Polskiego“ z 22. września 
b. r. na 3 kolamnie, w artykule, zatytułowanym : „Rada 
miasta Lwewa* zam'eszewno luter :alację radnego p. 
Peredjatkiewicza, wystósowaną do prezydenta m asta, na po- 
siedzeni . rady z dnia 2l. września b. r. w eprawie oddania 
budowy piwilonu miejskiego na plaou Wystawy krajowej 
wbrew waruukom licytzoyjnym p. Müllerowi, który 
wedle intecpelanta, nie daje żadnej gwarancji moraln:j i 
którego oferta była najwy ż8za, 

Gdy i podpisany nosi takie same nazwisko, a będąc 
koncesjonowanym budowni rz; m, podejmuje wszelkie przed- 
s'ębiorstwa, w zakres bndownictwa wchodzące, przeto dla 
zapobieżenia identyfikowaniu jego odoby z ową, której p. 
dyrektor miejskiego urzędu budowniczeg» oddał budow. 
wyż wspomienionego pawilon, zoiewolony jest «ówiadczy 
publicznie, że ten, który objął budowę pawilonn miejekiego 
na plicu Wystawy, jest majstrem ciesielskim i nazywa się 
Henryk Miillor, gdy podpisany jest budowniczym i 
nazywa się Iguacy Müller, który z pierw wymienionym nie 
zostaje w żadnym, a żadnym sto unku i czięki rzetelnemu 
prstępowaniu swemu nie zna daje aig w tem położeniu, by 
drżał przed widmem konkursu, ze atrony wierzycieli grcżą- 
cem, za czem też idzio, że nie potrzebuje ukrywać się pod 
cudzą firmę, względnie pod cudzą pokrywkę obzjmować 
przedsiębiorstwa tego rodzaju, jak baraki rholeryczne i Wo,- 
skowe lub pawilon miejski na Wystiwie. Kcńeząc me 
oświsdcienie wreszcie nadmieniam, że radny p. Wincenty 


wilenu, który utrzymywał na posiedzeniu rady, że p. 
LUCI otrzymał, przekonawszy się, że W 
tej mierze był w błędzie, przyrzekł w Świec.ó całą sprawę 
na najbl ższem posiedzeniu rady miejskiej, która chyba nie 
zezwoli na kompromitowanie powagi stolicy k a u tego re- 
rozdawnictwem przedsiębiorstw gminnych. 

Lwów dnia 35 września 1893. 

Ignacy Karol Müller 
kono. budowniczy. 


Lwów 
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DZIENNIK POLSKI : dnia 27. Wrieśnią 1908 r. 
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wy ziarnistej możLa usunąć, a w miejsce tego przyrzą” 
dzać sobie kawę bardziej sgmakewitą, a przytem 
aa zdrowszą i pożywniejszą. — Niezrównana 
I ZE jake dodetek de kawy zizrniatej. 

4% Wysoce polecenia godna dlą pań, dzisci I chorych. 
ŻE ) j Falsyfikatów należy troskliwie unikać. 

Wszędzie do nabycia. '/, kilo po 25 et. 


Adolfa Pokormgo, magistra fur ||Do nabycia: w składzie materjałów || 1!1z Wiednial!! 
macji. Lwów, Wałowa 15. Leopelda Lityńskiego Albin Krajewski 
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Szukają posad zaraz: Na prowincję wyseła się odwrotną pocztą. 


1. Nauczyciel Polak z wyższem wykształ-| ——— 
ceniem, posiadający języki: francuski, 


A] 
niemiecki, angielski i resyjski. 2. Nau- rg | Sm] 


Listy adresować do administracji pod i kawalerskie pokoje, oraz kuehnie, przed- 
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